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Nowy „plan Marshalla"

PRÓBA LIKWIDACJI RADY BEZPIECZEŃSTWA
i zastąpienie jej przez „tymczasowy komitet"

• . . !  J a i a M a i  . a r  j l t r i A n l A

Min. tow. Modzelewski przedstawił w  ONZ
stanowisko Polski w 6-ciu sprawach

N. JORK (PAP). Po przemó-j 
wieniu sekretarza stanu USA  
Marshalla zabrał głos przewod­
niczący delegacji polskiej mini­
ster Modzelewski, który przed­
stawił stanowisko Polski w  na­
stępujących sprawach:

1) plan Marshalla pomocy 
dla Europy,

2) p o l i t y k a  a n g lo  -  a m e r y ­
k a ń s k a  w  N ie m c z e c h ,

3) Grecja,
4) Palestyna i Egipt,
5) rozbrojenie,
8) sugestie, dotyczące re­

w izji Karty ONZ i pro­
blem jednomyślności 
wielkich mocarstw.

( D o k ła d n ie js z e  s t r e s z c z e n i e '  „W szyscy zdajem y sobie sp raw ę z 
m o w y  m in .  M o d z e le w s k ie g o  p o -  1 ro li* i aką  °d eg ra ta  ,P o ’£ka ™ w alce 

Ą  iz  faszyzm em  — pow iedzia ł W yszyń-
a a m y  j u  i sk i_ p o lsk a  p ierw sza pad ła  o fia rą

OTW ARCIE ZGROM ADZENIA j agr esji h itle row sk ie j i  p rzez  długie
N. JO R K  (PAP). Ogólne Z grom a­

dzenie ONZ dokonało w e w to rek  w y 
boru  przew odniczącego. W p ie rw ­
szym  głosow aniu glosy rozbity  się 
pom iędzy 3 kandydatów : M asaryka, 
E v a tta  i A ranha. P oniew aż żaden  z 
kan d y d ató w  nie uzyskał w iększości 
2/3 głosów, w ym aganej przez s ta tu t, 
pow tórzono głosowanie. W drugim  
głosow aniu A ranha  (Brazylia) został 
w y b ran y  przew odniczącym  Z grom a­
dzenia.

Szef delegacji b ry ty jsk ie j, Mac 
N eil zaproponow ał następn ie , by de 
lega t L uxem burga

la ta  n a ró d  polski w alczył b o h a te r-

| został przew odniczącym  kom isji N r 1 
P o d  k o n ie c  m i n i s t e r  M o d z e le -  . do .;praw  politycznych. Szef delegacji 

w s k i  s p r e c y z o w a ł  te z y ,  k tó r y c h  j radzieck iej, W yszyński, w ysunął nn 
r e a l i z a c j a  s p r z y j a ł a b y  w z m ó c - [ to stanow isko k an d y d a tu rę  polskie- 
n i e n i u  O r g a n iz a c j i  N a r o d ó w  Z je  | go m in is tra  sp raw  zagranicznych, 
d n o c z o n y c h .  tow . M o d z e le w s k ie g o .)  ___ _

sko przeciw ko najeźdźcy. B iorąc 
pod uw agę zasługi n a rodu  polskiego 
i fak t, że narody  E uropy  W schodniej 
m a ją  słuszne p raw o  do za jęcia  k ie ­
row niczej ro li w  kom isjach , delega­
c ja  radziecka p roponu je  k an d y d a tu ­
rę  m in is tra  sp raw  zagran icznych  P o l 
ski, M odzelewskiego, znanego ze swe 
go oddan ia  spraw ię  p rzy jaźn i i 
w spółpracy m iędzy narodam i, na s ta ­
now isko przew odniczącego kom isji 
politycznej Z grom adzenia G enera l-

 . __ , nego“ . W głosow aniu delega t L uxem
Bech, w y b ra n y b u rg a ,  Bech, o trzym ał w iększość.

N astępnie  w ybran i zostali przew ód 
niczący fnńyoh kom isji. D eleg a t P o l­
ski, d r  tow. Lange, w y b ran y  został 
przew odniczącym  kom isji N r 5 (sp ra­
w y społeczne i ku ltu ra ln e ). (

Ostatnia fala repatriantów
powraca z ZSRR

W wyniku umowy, zawartej 
pomiędzy rządem polskim a 
ZSRR, Związek Radziecki przy­
stąpił do ostatniej fazy repatria-

wyniku działań wojennych zna­
leźli się na terytorium radziec­
kim. Między repatriantami znaj 
dują się także internowani w

PRZEM Ó W IEN IE M A RSHA LLA
N. JO R K  (SAP). Na pierw szym  ple 

n arn y m  posiedzeniu  drugiego Ogól­
nego Z grom adzenia ONZ, M a r s h a l l - -----------------
ośw iadczył, że zam iast pokoju , w ol- lone w a ru n k i pokoju  
ności, bezpieczeństw a gospodarczego, Japon ią .

w idzim y w  św iecie groźby, rep resję  
| i nędzę.

N astępnie M arshal zreferow ał dy- 
I skusję  n ad  zagadnien iem  G recji i o- 
| św iadczył, że delegacja  St. Z jed n o ­

czonych złoży w niosek, aby: 1) u s ta ­
lić odpow iedzialność w  spraw ie  G re­
c ji i apelow ać w  te j sp raw ie  do 
A lbanii, B ułgarii i Jugosław ii, k tó ­
rym  zarzuca akcję  udzielan ia  pom o­
cy greck im  partyzan tom , 2) pow ołać 
kom isję, k tó ra  będzie m iała za za­
dan ie  w prow adzenie w  czyn tych 
zaleceń i badan ie  fak tów , 3) w p ro ­
w adzić stosow ne zalecenia dla 
p ań stw  zain teresow anych .

W sp raw ie  P a les tyny  St. Z jedno­
czone p rzyw iązu ją  w agę nie ty lko  
do zaleceń kom isji specjalnej ONZ, 
k tó re  zostały  p rzy ję te  jednogłośnie, 
lecz także do zaleceń, k tó re  zosta’y 
p rzy ję te  przez w iększość kom isji (to 
znaczy podział P a les ty n y  n a  dw a nie 
zależne p ań stw a  — arab sk ie  i ży­
dow skie).

D alej M arshall ośw iadczył, że St. 
Z jednoczone m a ją  zam iar p rzed sta ­
w ić zagadnien ie  niepodległości K orei 
na obecnej sesji ONZ.

N astępnie  M arsha ll stw ierdza, że 
kom isja  a tom ow a nie m ogła w yko­
nać zleceń Z grom adzenia ONZ. P ra k  
tyczne p rzeprow adzenie  redukcji u -  

izb ro jen ia  klasycznego je s t nięm ożli- 
;we, dopók i n ie  zostanie przyw róco­
ne zau fan ie  m iędzynarodow e i usta

W sprawie veta  w  R adzie B ezpie­
czeństw a — tw ierdzi M arsha ll — 
St. Zjednoczone zawsze były przeciw  
ne  zm ianie zasad  głosow ania w  R a­
dzie Bezpieczeństwa i m ają  nadzieję, 
że sta li członkow ie R ady  B ezpie­
czeństw a n ie  będą nadużyw ali veta, 
specjalnie w  sp raw ach  rozdziału  6 
K a rty  ONZ, „zagrażających pokojo­
w i".

St. Z jednoczone w  celu  popraw ie­
n ia  sy tuac ji gotow e są  n a  w yelim i­
now anie zasady jednom yślności 
sp raw ach , dotyczących rozdziału 6 
lub  też  p rzy jęc ia  now ych członków  
do ONZ. M arshall p toponu je , aby 
sp raw a  ta  została  p rzekazana spe­
cja lnej kom isji, k tó ra  złoży sp raw o­
zdanie następnej sesji Z grom adzenia 
ONZ. M arshall p roponuje  pow ołanie 
stałego kom itetu , k tó ry  może być n a ­
zw any „tym czasow ym  kom itetem  po 
ko ju  i bezpieczeństw a'', a k tó ry  b ę ­
dzie funkcjonow ać do trzeciego Ogól 
nego Zgrom adzenia.

N astępnie  przem aw iał delegat 
M eksyku, T orres-B odet, w ystępu jąc  
przeciw  p raw u  veta.

D o ro czn y
Z i« d  PPS
woj. śląsko-dąbrowskiego

W dniach 21 i 22 b. m. odbę­
dzie się Doroczny Zjazd PPS- 
województwa śląsko - dąbrów* 
skiego. Na zjeżdzie referaty w y­
głoszą:

•  Polityczny —  
sekretarz generalny CKW

tow.lózef Cyrankiewicz
•  Organizacyjny —  

sekretarz CKW\ tow. Włodzimierz Steczek
Gospodarczy —

^  sekretarz CKW

tow. Adam Rapacki
Otwarcie oficjalnej części zja­

zdu nastąpi w dn. 21 b. m. o go­
dzinie 9-ej rano w sali Filhar­
monii przy ul. Sokolskiej w Ka* 
towicaeh.

W ramach zjazdu odbędzie się 
uroczystość odsłonięcia sztanda­
ru Wojewódzkiego Komitetu 
OM TUR. v„

D la c z e g o  socja liśc i fca w a rscy
m y  s tą p i l i  z r z ą d u

MONACHIUM (ZAP) Podanie się do iw a. Socjaldem okraci dom agają « ę
dym isji członków rządu należących 
do SPD nastąpiło na żądanie egzeku­
tyw y Partii Socjal - D em okratycznej 
po oświadczeniu, żia dalsza w spółpra- 

z N iem cam i 1 \ ca SPD i CSU (Zjednoczenie Chrze- 
’ ścijamako - Społeczne) jest ndemożli-

Ambasador USA
cji obywateli polskich, którzy w czasie działań wojennych.

   Pierwszy transport repatrian­
tów przybył w dniu 17 wrześ­
nia r. b. na punkt repatriacyjny 
w Białej Podlaskiej.u marsz. Zymisrsk ego Dalsze transporty przycho-

A m basador Stanów Zjednoczonych d z ić  b ę d ą  r e g u l a r n i e  w  ciągu 
Griiii* i attache wojskowy putk. B e tts ' n a jb l iż s z y c h  kuku m iesię.y  
byli przyjęci w dniu 17 b rn- przez j t a k ,  ż e  c a łk o w i ta  repatriacja z 
M inistra Obrony Narodowej, M arszał I ZSRR zakończona zostanie 
ka Żymierskiego. - przed u p ły w e m  roku bieżącego.

W

Finansowanie odbudowy Niemiec
chce przeforsoiuać Bank M iędzynarodow y 

wbrew statutowi
i spraw iedliw ości wyjeżdżają

~  pejsk ich , celem  naw iązan ia  k o n tak -
LONDYN (PAP). Prezes Międzynarodowego Banku Odbu-j tu  z rzą<j arni poszczególnych państw 

dowy i Rozwoju Mac Cloy na konferencji prasowej w L o n d y - j oraz przedstaw icielam i s fe r finanso- 
nie, w  odpowiedzi na pytanie korespondenta „w jaki s p o s ó b  ) wyCh.

odbudowuje Warszawą
W  d n ia  17 b m  oficerow ie  i ż o łn ie r z e  G a r n iz o n u  W a r s z a w s k ie g o  

r o z p o c z ę l i  o c h o t n i c z ą  p roc ę  n a d  o d g r u z o w a n ie m  S to l i c y
M a r s z a l e k  Ż y m ie r s k i  w y g to s ‘1 na R y n k a  S ta re g o  M ia s ta  k r ó tk ie

PrZet T £ i  p S e n t a ^ . c z y p o s p e U t . J .  ob. B o .es .aw , B ić™ * , 
s tan ą ł do odbudow y W arszaw y ca ły  naród. S tanęło  i O drodzone Woj 
sko P olskie, k tó re  zaw sze j o t  z narodem  . k tó re  sw oj staw ny szlak 
bojow y przeszło z im ieniem  W arszaw y  na  us ac .

N e p rzypadkiem  sta jem y  dziś do czynnej pom ocy w oczyszczaniu 
z gruzów  W arszaw y, na  S ta rym  M ieście. M e  p rzypadkiem  bowiem 
na  S ta re  M iasto w łaśn ie  uderzyło  na jw śc iek le j rozjuszone b a rb a ­
rzyństw o najeźdźcy niem ieckiego, zam ien iając je  w  n a jo k ru tm e j zni-
sŁczons dzielnicę W arszaw y . , t

T«, na  S tarów ce, n a jgo ręcej p o n ą ł  ogień patrio tyzm u 1 m ęstw a 
polskiego w  pam iętnych  dn iach  pow stan ia  w arszaw skiego, gdy lud 
Stolicy rzucony został do n ie ró w n e j w alk i z w rogiem . T u zg nęl 
S S  synow ie W arszaw y, tu  zg inął sztab  w a r t e j  A rm ii 
L udow ej. S ta re  M iasto byio i pozostan ie  sercem  Stolicy.

Ż o łn ie rz  polski w yzw olił S to licę , a polski sap e r " ^ ! *  
stonna d la  ludności cyw ilnej, ro i  m inow i.jąc rozlegle je j te reny  
f  p o r z u c a j ą c  m osty  przez W isłę. W śród p i e r w s z y c h   ̂ochotniczych 
b rygad  odgruzow ania W arszaw y b y .y  brygady  żołnierskie 
S c v  oczyścili i uporządkow ali jeden  z na jp iękniejszych  placów 
W arszaw y — P lac  Z w ycięstw a z G robem  N ieznanego Żołnierza. 
Ż ołnierze polscy* przy ję li n a  siebie zaszczytny obow iązek od o. owy 
jednego z najw iększych  założeń u rban istycznych  W arszaw y -
S k  J - Ł . l “ o ™  — h u  T e . t r .  W M k le , . .  N t o . ! . . . ! . i r i
tych  zobow iązań wszyscy w ojskow i M in iste rstw a  01' r ™
w ej i G arn izonu  W arszaw skiego zobow iązują się * J  g
dżiny czasu pozasłużbow ego w  m iesiącu w rześn iu  dla
S tolicy '4 c

R e p o r ta ż  z  p rac  n a d  o d g r u z o w a n ie m  W a r s z a w y  p o d a j e m y  na str.  -

Bank” będzFe finansowhł podniesienie produkcji przemysłowej 
i wydobycia węgla w Zagłębiu Ruhry, skoro Niemcy nie są

członkiem Banku Międzynaro­
dowego", wyjaśnił, że „w tym  
celu zostanie utworzona specjal­
na instytucja, która będzie mo- 

! gła korzystać z funduszów Ban- 
1 ku**.
j W kołach, ib liż o n y e h  do Banku 
j M ięd zy n a ro d o w eg o  p a n u je  pog ląd ,
| i ł  odbudowa przemysłu N iem iec xa- 
i  chodnich stanie się główną wytyczną  
i działalności Banku na najbliższy

i

k ańsk ie  s ta ra ją  się obejść przepisy 
B anku  M iędzynarodow ego, nie po­
zw ala jące  m u  n a  udzielan ie  poży­
czek Niem com , przez w skrzeszenie 
daw nej in s ty tu c ji Ligi N arodów  
„Bank for International Settlem ent1*, 
k tó ry  subsydiow ałby  przem ysłow ą 
odbudow ę N iiem iec. Fundusze na  ten  
cel B an k  uzyskałby  z na jro zm ait­
szych sw ych daw nych  inw estycji 
m iędzynarodow ych  oraz przez ściąg- 

, n ięcie  zaległych długów  k tó rych  po
kres. W spomniana prze* M. Cloy a ̂  dzień państ w  n ie spłaciło .

] „specja lna  j W św ietle  ty ch  tendenc ji am ery-
I la ła  w  im ieniu Nie ec, ^ , kańsk jch  £taje  si(. jasne, dlaczego

Już pow o.ana do lycla , g yJ  > spraw 0zdanie  B anku  M iędzynarodo-
i sprzeciw  F ranc ji przeciw  o p '  ( eg0 ^ s u n ę ł o  jako  w aru n ek  uzy-
I n iu  Jej s tre fy  ze s trefam i anglosaski- | * ^ ^  . u regu lo .

ml. Z tego p o w o d u ^ n i o w a n e s ą  , ~ davznych najrozm aitszych  zo-

R uhry  będzie im prezą m iądzynaro-

przeprowadzen a now ych wyborów. 
Zrealizow anie tęgo postu latu  byłoby, 
w myśl baw arskiej konstytucji, możli 
we, gdyby zyskało poparcie 1 miliona 
głosów obywateli.

Socjal -  dem okraci przeszli do opo­
zycji, gdyż wg ich m niem ania CSU u - 
darem nia w szystkie ich zam iary dążą 
ce do zrealizow ania postulatów  po­
stępow ej dem okracji.

Przywódca socjaJ - dem okratów  dr 
Schumacher oświadczył, że należało 
zerw ać w spółpracę m iędzy SPD i  CSU 
gdyż ham ow ała oma rozwój demokr* 
cji.

  o f

Jacques Dudos
gościem KC PPR

Na zaproszenie Komitetu C entral­
nego Polskiej Partii Robotniczej przy-

  j jeżdżają dnia 19 bm. samolotem z Pa-
LONDYŃ (PAP). G u b ern a to r B a n - ( ryża Jacques Duclos, wiceprzewodni

. - .   ... . .  i j _ i __ _ -r_____   \ T«rAr4nnr<*łT<

M iędzynarodow ego, Mac Cloy, o raz  
d y rek to r M iędzynarodow ego F u n ­
duszu M onetarnego, G utt, po zakoń­
czeniu sesji zarządów  obu insty tucji, 

do szeregu stolic euro

CHIŃCZYK PREZESEM BANKU

k u  Chińskiego, O -K -Y ub, został p re  
zesem  B anku M iędzynarodow ego i 
Funduszu M onetarnego n a  r o k . n a ­
stępny. Na stanow isko w iceprezesów  
w ybrano : radcę am basady  in d y j­
skiej w  W aszyngtonie, S undaresana, 
francusk iego  m in is tra  skarbu , Schu-

czący Zgromadzenia N arodowego 
Francji i sekretarz francuskiej partii 
komunistycznej oraz E. Fajon, czło­
nek biura politycznego FK P.

Jacques Duclos, który na przestrze­
ni całego okresu okupacji hitlerow ­
skiej pozostawał we Francji i kiero-

• / >    1.. J . t  (-mi/ilielziA.
m ana? bzytyjskiego m in. skarbu , D al- • wał Ruchem Oporu ludlJ ^ " cû '  
tona, oraz am erykańsk iego  m in is tra  i go — jest znanym przyjacielem naro 
skarbu , J . Snydera. l du polskiego.

Polski przemysł aa Targach w Pradze

(Jową. .
W kołach po inform ow anych tw ie r­

dzą, że ofic jalne czynniki am ery -

_     Oczy
w iste  jest. że fundusze w  ten  sposób 
uzyskane zostałyby  przeznaczone n

P rezes B anku
odbudow ę Niemiec. 

LONDYN (PAP).

Depesza od robotników Bolonii
do tow. Premiera Cyrankiewicza

ijbardzici szceerei sołMarno j
Tow. Pr^nwer Cyrankiewicz otrzy- 

i mai depeszę treści następujące j'•
„Robotnicy w Bolonii, z którymi po­

dzieliłem się moimi w raietnam i od­
nośnie gigantycznego dzieła, przedsię­
wziętego przez Nową Poleką Detncśira* 
tyczną, pragną złączyć się ze mną diia 
przekazanie wyrazów najgłębszego po­

dziwu .
ści diia silnej i zdecydowanej postawy. 
z jaką Polska realizuje nowy porządek 

sipołeczny,.
Pietro Neon i, Dyrektor „A -ant i ‘ 
Giuseppe Dózzr,. Syndyk m. Bolonii 
Giusto ToUoy, Sekretarz Feder. 

Soojal. Boloósklch

E fek tow ne stoisko Polski na M ięd zyn a ro d o w ych  Targaxth w  sto­
licy  Czechosłowacji (SAP)
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W arszawa, 18 września.

Jednego  dnia
P RASA polska doniosła w dniu 

wczorajszym o następujących 
wydarzeniach:

Górnicy kopalni im. Wieczorka wy­
dobyli w  sierpniu rb. milionową tonę 
węgla.

fni. Siekierski, pracownik fabryki 
maszyn w Jeleniej Górze, opracował j 
nową metodę odlewania rusztów. Po- j 
mysł ten dał oszczędność w wysoko- j 
ści 200.000  zł. miesięcznie. j

Zespół huty „Pokój" wprowadził j 
usprawnienia administracyjno-gospo- i 
darczfe, które przyniosły w ciągu roku I 
18 miln. zł. oszczędności. i

Państwowe Zakłady Wydawnictw i 
Szkolnych, które odwiedził ob. Prezy-j 
dent Bierut, wydrukowały w 1947 r. j 
ponad 13 mil. egzemplarzy podręcz-! 
aików.

Statystyka naszego handiu zagra- j 
nicznego za pierwsze półrocze r. h. „ .  „
śwladęzy o dalszym rozwoju naszych, fli@STSSf££ICSSCi{J 
obrotów z zagranicą. Przypuszczalnie j
osiągniemy do końca roku 80 procent' ata le g  jjj » * » g a 
naszych obrotów przedwojennych. i && a C i 1 8  I  W Sil 

W lipctt i sierpniu r. b. wyekspor­
towaliśmy m. in. 600 ton lemieszy do Polska Misja Wojskowa do Bada- 
Danłi, 6.500 wodomierzy do Danii, n ’ca Zbrodni W ojennych delegowała  
Szwecji, Argentyny i Egiptu, 15.000 sw ych przedstawicieli do centrum  
pomp szy d e łk o w y ch  do Argentyny | dokumentacji w  Berlinie. Jest to o l- 
1 Palestyny, 600 kg. Szkła optycznego; brzymie, odnalezione przez A liantów,

Aby zaspokoić „

ANGLIA WYCOFUJE SWÓJ WKŁAD
z Międzynarodowego Funduszu Monetarnego 

W. Brytanię czeka bankructw o
— stwierdza prasa londyńska

L O N D Y N  (PAP). Agencja Reutera donosi, że rząd b f y t y j - ia n f l  Moming Post" pisze: „Rezerwy 
ski postanowił zwrócić się do Międzynarodowego Funduszu M o - jzł°ta tworzą ostatnią linią obrony 
netarnego z wnioskiem o w yp ła .en ie 60 milionów dolarów. Żgo-i AttgiU". Ogólne zdziwienie budzi fakt, 
dnie ze statutem Funduszu, o ile  W. Brytania przedstawi do-! *R>t° zostało sprzedane tak w cześ. 
wody, że żądane dolary są jej niezbędnie potrzebne dla poczy­
nienia zakupów za granicą, — Fundusz będzie musiał wspom­
nianą kwotę wypłacić.

' nie.

Sensacyjne dokumenty

do Szwajcarii itd. itd.
•

To są wszystko wiadomości z JED­
NEGO DNIA. A nie był to bynaj­
mniej jakiś dzień wyjątkowy. Codzien 
nie prasa polska donosi o nowych im­
ponujących osiągnięciach riaszego 
przemysłu i naszej odbudowy gospo­
darcze j.

Wiadomości zacytowane powyżej śą 
oczywiście zupełnie przypadkowe. Nie 
uwzględniliśmy tu odbudowy Warsza­
wy, nie wspomnieliśmy o portach pol­
skich I całym wybrzeżu, nie zanoto­
waliśmy sukcesów przemysłu włókien­
niczego I wyników współzawodnictwa 
między poszczególnymi gałęziami 
przemysłu.

*

O czym świadczą te wszystkie no­
winy z jednego dnia? Nie tylko o wy­
darzeniach z dziedziny przemysłu, 
handlu i odbudowy, lecz także 0  
zmieniającej się stopniowo tematyce 
prasy polskiej. Piszemy mniej o kro­
nice kryminalnej i o innych tego ro­
dzaju sensacjach. Poświęcamy więcej 
miejsca życiu gospodarczemu, osiąg­
nięciom I troskom ludzi pracy.

Dzieje jednego dnia w Polsce, fo

archiwum. Składa 3iq ono praw ie ze 
100 tys. dokumentów, tak, że do tej 
pory udało się zbadać zaledw ie jedną 
trzecią materiału. M. iii. został od­
kryty dokument, stwierdzający, że 
dla pewnego instytutu anatom iczne­
go w  Berlinie ofiarowano szkielety  
ludzi żyjących z podaniem daty przy 
puszczalnej ich śmierci w  obozie 1 
term inu w ysyłki szkieletu do in sty­
tutu.

Wręcz sensacyjny jest dokument 
stwierdzający, iż Greiśer proponował 
Him m lerowi uśm iercenie kilkudzie­
sięciu tysięcy Polaków, Chorych na 
gruźlicę, celem zapobieżenia rozsze­
rzania sie tej choroby.

Agencja Reutera wyjaśnia, że 
każde państwo ma prawo do 
wycofania co roku z Funduszu 
lA  s w e g o  wkładu. Wkład W. Bry 
tanii wynosi 1.300 milionów do­
larów, podejmując więc 60 mi­
lionów dolarów w chwili obec­
nej, W. Brytańia wycofuje ty l­
ko część kwoty, do której jest 
uprawniona.

Zdaniem agencji Rfeutera, rząd bry­
tyjski w związku z katastrofalnym 
brakiem dolarów stanął przed alter­
natywą dalszej sprzedaży swych za­
pasów złota St. Zjednoczonym, lub też 
wycofania części wkładu z Funduszu 
Międzynarodowego.

Międzynarodowy Fundusz Monetar­
ny zgodził się oddać do dyspozycji 
W. Brytanii 80 milionów dolaiów  
w zamian za odpowiednią kwotą w 
funtach szlei lingach.

OSTATNIA U N IA  OBRONY
LONDYN (SAP) Dzienniki londyń­

skie szeroko komentują sprzedaż zło­
ta angielskiego wartości 20 milionów  
funtów Szterlingów Stanom Zjedno­
czonym. Dziennik' „Daily Telegraph

Polska upomina się o uiydanie

mordercy Stefana Starzyńskiego

„Daily Mail": „Jeżeli pomoc zagra­
niczna nie nadejdzie w bliskiej przy­
szłości, to prawdopodobnie znowu się­
gnie *ią do rezerw słota".

„Daily Mail" podkreśla, że Anglię 
czeka bankructwo, jeżeli wyda w szy­
stko złoto, a nie znajdzie innych źró­
deł.

„Daily Express" dodaje, że decyzja 
.przedaży złota świadczy o powadze 
finansowej i ekonomicznej sytuacji 
W. Brytanii, „financial Times" przy­
tacza słowa przedstawiciela angielskie 
go ministerstwa finansów, według 
których trzebi będzie zrealizować je­
szcze pewną część złota, jeżeli Anglia 
nie będzife mogła otrzymać pomocy za 
grahicffliej.

Dzienniki przypominają deklarację 
Daltona w  Izbie Gttiitt według której

[ rezerwą Złota może być użyta tylko 
w momencie krytycznym, kiedy po w 
dana ezanse że „wydatek części tych 
rezferw będzie mógł zapewnić zw y­
cięstwo w w alce o dolara, a nie zwy 
kłe odrodzenie nieuniknionej klęski". 
Komentując tę deklarację „Daily Ma­
il" pisze: „Nie ulega wątpliwości, że 
to posunięcie rządu wywoła wielkie 
wrażenie w St. Zjednoczonych i na 
całym świecie, jako dowód naprawdę 
ciężkiej sytuacji Anglii.

Rząd Australii
chce znacjoualizGfóać 
b u n k i

LONDYN (PAP). Jak donosi agen­
cja Reutera, w  parlam encie austra- 
Lijskfm toczą się obecnie dyskusje 
nad sprawą nacjonalizacji banków w  
Australii. Prem ier Chiefley oświad­
czył, żc projekt ustaw y o nacjonali­
zacji banków będzie w krótce przed­
stawiony parlam entowi. Przywódca  
opozycji, Menzies, zażądał przepro­
w adzenie w  tej spraw ie referendum , 
jednakże propozycja ta została przez 
rząd australijski odrzucona. Wobec 
tego poseł Menziea złożyt w parla­
m encie w niosek nieufności dla rzą­
du. W niosek będzie poddany głoso­
w aniu na najbliższym  posiedzeniu  
parlam entu.

Rymer, Bobrek i Zabrze-Zachód
zdobywają na ujłasność

sztandary  p m e f1
W Centralnym Zarządzie Przemysłu 

Węglowego odbyła eię Uroczystość 
wręczenia honorowych sztandarów pra 
cy dla przodujących kopalń i najbar­
dziej gospodarnych Zjednoczeń.

Honorowe sztandary pracy otrzyma 
!y na własność:

kop, „Rymer" —  * Rybnickiego 
Zjed.it P. W., która zdobyła sztan­
dar po raz czwarty! 

kop. „Bobrek"—a Rudzkiego Zje-

P. Z. Przem. Baweł. Kr 1 w Łodzi
przodują u j  tuyścigu pracjj tułókiennłczej

P rzem ysł baw ełn iany był w clą- j obydw a w  D zierżoniow ie. R ów nież  
gu kilku m iesięcy  gałęzią  przem y i P.ŻJP.Baiw. w  Zaikrzu na  Ziem iach  
słu  w łókienniczego, k tóra  n ie wy-1 O dzyskanych przekroczyły plan.
konała w  stu  procentach sw ego  p laj ........ ... . ■ ■ . ...  ---------------
nu produkcyjnego. (Przyczyny tego

dnoozenia P, W. (po raz Irseełjj 
kop. „Zabrze— Zachód" — * Zaibr- 

sfkiago Zjedn. P. W. (po rat trzeci). 
Po rat pierwszy zdobyły przechod­

nia satandary pracy kopalnie:
kop, „Bytom" — * Bytomskiego 

Zjedn. P. W .{ 
kop. „Silesia" —- z  Jaworze teko 

Mitkołowrakśago Zj. P, W 
Za najbardziej gospodarne Zjedno­

czenie P, W. w miesiącu lipou hr uzna 
ne zostało Jawo rzr icik o - Mik oł o w»k i e 
Zjednoczenie P. W. Jemu to przypadł 
po raz drugi w tym roku eztandir ho­
norowy.

W uroczystości wręczenia sztanda­
rów wniędi udział przedstawiciele Cee- 
trailnego Zarządu P W. na czele * na­
czelnym dyrektorem ini. Topolskim, 
przedstawicielem Cer.tr Zw. Zaw. Gór­
ników, oraz delegacje poszczególnych 
kopalń.

leża ły  po w iększej caęścd w  obiek­
tywnych warunkach W zahamowaniu  
dostaw surowca ze w zględów  atmo­
sferycznych, braku części zamiennych  
do maszyn itp. W sierpniu rb. po u - 
sunięciu tych braków zaznacza się  
w yraźne podniesienie produkcji n ie ­
om al w e  w szystk ich  działach  pro-

BERLIN (SAP). Misja Polska j fana Starzyskiego, bohaterskie- ^ 0*1 bawełnianej M iędzy poszczę 
w Berlinie ewróeilą si« do »me- go prezydenta miasta W ąrsza-!
rykanskiego zarządu w ojskow e-] wy, gen. Boerffler, który kiero- j przed ^ p t ^ e m  umowy o współ- 

teraz dzieje pracy, mozolnego wysił-iS® ^  Niemczech o w yd an ie : wał lotnictwem niemieckim, tlu zawodnlobwo z górnikami, powsta- 
ku i postępującej naprzód odbudowy.! trzech Niemców — zbrodniarzy j miącym Powstanie W arszawskie ji0 współzawodnictwo w podniesie-
Zadaniem prasy jest włączenie się do 
tego nowego rytmu naszego codzien­
nego życia.

wojennych, i i szef Gestapo, Bandt, który o-
Śą to: Oskar Dengols, który ’ degrał wielką rolę w  likwidacji 

spowodował zamordowanie Ste- getta warszawskiego.

Cele akcji weryfikacyjne]
PPS u alczy z koltuńsKuem i karieroimczostirem

W związku z zatwierdzeniem prze* 
CK W PPS Instrukcji o powszechnej 
weryfikacji członków Partii, przed­
stawiciel Socjalistycznej Agencji 
Prasowej uzyskał wywiad u sekreta­
rza CKW PPS tow. Włodzimierza 
Reczka na temat zaioień i w ytycz­
nych akcji weryfikacyjnej. Tow. Ro­
czek powiedział m. in.:

Pierwszym cel am weryfikacji jest 
podniesienie poziomu wyrobienia po­
litycznego członków Partii przez zgo . 
drtja ze statutem podzielanie masy 
członkowskiej na stałych członków  
Partii i na kandydatów. Dotychczas 
niektóre komitety terenowe nie prze­
strzegały postanowień statutu o co 
najmniej półrocznym okresie prób­
nym, poprzedzającym przyjęcie na 
stałego członka Partii. Obecnie nie 
będziemy nadmiernie szalowali leg i­
tymacjami stałymi, Spodziewamy się 
jednak, ż« gorącą ambicją wszyst- 
U ch kandydatów będzie jak najszyb­
sze otrzymanie członkowstwa stałego' 
Ta zdrowa ambicja przyczyni się n ie­
wątpliwie do pogłębianie pracy nad 
sobą wielu kandydatów, do uaktyw­
nienia wszystkich w  bieżącej pracy 
politycznej.

Innym zadaniem związanym z w e-

-c /fikać ją jest oczyszczeniu Partii * e* 
lementów niepożądanych, lub całko­
wicie nieaktywnych. Korzystając z 
kampanii werbunkowej wkradli się w- 
nasze szeregi ludzie, nie rozumieją­
cy naszej ideologii, lub nieraz wprost 
jej przeciwni. Stwierdziliśmy też wy­
padki kariero wiczćstwa, niskiego po­
ziomu moralnego, clasocjalistycznego 
trybu życia, całkowitego braku dys­
cypliny: częstym zjawiskiem jest zu­
pełna Inercja i aieintsresowanie łię  
życiem i pracą Partii. Komsje Kon­
troli Partyjnej podjęły skuteczną wal 
kę z tymi niebezpiecznymi dla Partii 
zjawiskami i' zostały one tęż w pew­
nym stopniu wytrzebione.

Struktura społeczna Partii jest w 
zaisarlzie Zdrowa, o czym świadczą 
chociażby następujące, znane Już po­
wszechnie liczby: 59V« członków Par. 
til stanowią robotnicy, 17*/# chłopi, 
14*/* pracownicy umysłowi 1 około 
10V» rzemieślnicy i 
Nie może więc być mowy o jakimś 
znacznym zmniejszeniu ilościowego  
stanu Partii wskutek weryfikacji. 
Natomiast uporządkowanie spraw 
członkostwa PPS w połączeniu z ak­
cją szkoleniową 1 ze wMuożwiicm 
dyscypliny. wewnętrznej przyniesie

WZjnocnienie Partii i zabezpieczy ją 
przed możliwością przenikania w pły­
wów reakcyjnych oraz przed działal­
nością ludzi, którzy chcieliby leg i­
tym acją party jną  pokryw ać swoje 
karierowiczostwo.

niu w yd ajaw ld  pracy.
W w yścigu  tym  na plan pierw szy  

w ybili sdę pracow nicy najw iększej 
w  (Polsce fabryki: Państw ow ych  Za 
kładów  Przem ysłu  B aw ełnianego  
N r. 1 w  Łodzi (daw n. S cheib łsr i 
Grohmaain). W e w szystk ich  d zia ­
łach w ytw órczych tego  olbrzym a, 
zatrudniającego ponad 9 tysięcy  lu ­
dzi, p lan  produkcji za  sierpień rb. 
przekroczono.

N a  drugim  m iejscu  n ależy  um ie­
ścić !P23PB W Ozorkowie,

W śród zakładów  baw ełnianych  
Ziem  O dzyskanych na  pierw sze  
m iejsce  w ysu n ą ł się  kom binat 
N r. 1, na  drugie P.Ż.P.Baw. N r. 2—

Decydujące dni we Włoszech
Lewica przygotowuje obalenie rządu dc Sasperi 

S tra jk  objął 2 miliony robotników
RZYM (SAP). Włoskie partie lewkowe przygotowują się do gene­

ralnego ataku podczas Zgromadzenia Ustawodawczego, którego sesja 
rozpocznie się w przyszłym tygodnia debatą nad socjałistyczuo-koam- 
ulstycznym wnioskiem o odmówieniu votum zaufania rządowi de Ga-
speri.

Tym czasem  we Włoszech strajkuje; Bosi, ośw iadczył, że jeżeli właściciele 
nadal ponad 2 miliony ludzi. Koła r z ą ! farm nie wysunę propozycji zmierzają 
dow e obawiają się generalnej mani- cych do rozwiązania strajku, jego or-
lacloAii nr /taliim iraa l<< -I-' _ .1_-   i , ,. .strajk rol-festacji w całym kraju. Przywódca 
włoskiej Generalnej Koniederacji Pra­
cy — Vittorio oświadczył, że maniłe- 
stacje te skierowane są wyłącznie 
przeciwko drożyźnie i nie mają cha­
rakteru politycznego.

Premier de Gasperi konierował z 
ml: strem rolnictwa Sequi na temat 
strajku 1 miliona robotników rolnych 
w północnych Włoszech.

Dziś upływa trzeci dzień 48 go- 
dzinego strajku metalowców w całych 
Włoszech. W  Mediolanie urzędnicy 
państwowi i służba hotelowa przerwa 
łi pracę na dwie godziny, 

Przedstawiciel robotników rolnych,

ganizacja ogłosi generalny 
ny we Włoszech.

Rząd b . w tyiski zrezygnował
/ p ia iió łu  n a c jo n a liz a c j i  p r z e m y s łu

Kapitokcia wobec ża.dań 
przemysłowców i USA

Pierwsze zwycięstwo reprezentacji  piłkarzy
Polska-Finlandia 4:1 (1:1)

LONDYN iPAP), W Łwidytii* mó 
wi *ią, i t  nttsjąmktizauja pfłsmyślu  
łtalowegc odrocrcwńs 4<i roi
ku 1650- * «»wei »« okf«s

wołiw  zawody. j>6ini*ja*y, Twi..<rd«ł : ię tu równtaś, 
* i<t pian fd*«my«h} fts-

zowogo utńfł tidrMsotwu na n ie
ofcrośiouy, mianu &* prnjoitt ńućjima- 
li*»cj4, opraco #an,y pfte* tainisirs n 
jła)u Shmvr.i1*, jewi ju i pruwk 
wy.

Wśród ministrów, ktdfky siOBegól- 
ui« oBiergtćiSHls popierają ■•Jrorzani • 
nacJo!>aliz4c.jł tych dwóch 
prctuwysht, wymteala się w piefw- 
uty(u rzęclzia I Bacittk.

LONDYN (FAPt. Kiithjłfti wykółusw 
ozy brytyjskiej poftii kóHJtbalslycżbaj 
agRffiij gśwśjtżlćzśsiia, w który®

UJBLSINKI. Po t u  pierwszy po woj jdo powiedłeni#, zwłaszcza, U  w*Ku-;m, M v Ł f ir r i iK * - ' ,  w
-  nłtbaarL-.  k4a.a.a.ula, ia « ,v'N-1-. [ntu reprezentacja piłkarska Polski od 

uiosia iw ycięstw o w moczu między­
państwowym. Drużyna polska w 
pierwszej połowie grała b. slabu i ulu 
mogła sprostać szybko choć bezład* 
nie grającym Finom. Toteż nasłrój 
widzów kolonii poiskiuj był minoro­
wy. Który spnlągowal słe t  ciiwilą. 
gdy Finowie w 10 a .  sdobyli pierw- 
-,zą bramkę. Co prawda w  30 sek. pól 
iU»j nastąpiło wyrównanie prze* Cłó- 
silkn, flian-.nlej jednak do przerwy Po 
tacy grali anemicznie, niczym nic 
przypominając swej niedzielnej gry 
w Sztokholmie,

Dopiero po przerwie drużyna pol­
ska odnalazła ślubie i grą swą zdo­
była sobio całą widownię, która go­
rąco oklaskiwała ładne zagrania i o- 
slre strzały. W drugiej części meczu 
Polacy owładnęli całkowicie bols-

luk nadmiernego Megan!a, crtbew iclój0głos.i ,>lSy f>niM c iu p ią , «ól
„spuchli podczas gdy PoStińy o trzy- i i ( ;;iU|RCją aąd ii w ó m  po

stulatów związku (fehrykaRiów hrytyj 
skieh. Wezysłkieeogloszone przeć rząd 
oszczędności i fedtlkcjei prsozftacioue 
na poki-yde śkutkdf; ItrtińtrołtltMj 
poi i tylu aagianmihej, dok ono n* roetn- 
ły Sfrisawiu kfrnsgm^vuijfeh

Jiudńoteś brytyjskiej, świ&4c«eó spośe- 
bUtkWWtefWi: Jak 

nśeabedttej mottor 
p: romystow yci», Pl«

mali się v/ kondycji do końca meczu.
Już w druyiej m, po pr/arwł® C ie­

ślik zdobył drugą bramkę, następnie 
w 14 1 34 m dwie bramki * podania 
Gracza zdobył Spodttleja. C ntenm i źa 
den strzał na branikę nie ttdst się. z  
Polaków dobrze grail: Janik, MtoeŁ,
Perpaa, Óajdtik, 8 podri*ja I Hagert- {o*py-*,ji, pK*n*tKn 
test, Widzów około 8^ds!a • : ńwtiiaż kOMłem
norweski nie nadzwyesajny, uwacjd zakładów

Pclacy rewelacją „Sześcieilihśwki
ŻLIN (tel. wł.) Dnigi etap „Sześcio. i Poiska i 

dniówki" zakończył «ię sukcesem *e« 
sp'.iłów polskich startujących w  kor: 
kurencji „Silver Va.se". Wśród dzie­
więciu drużyn oba zespoły polskie są

i*

ny nuż: oj u b u d ow nic tw a i p rrem y sh t 
ffl-mha.nltftstt «o zostały canlechana lub 

Ich odroczona. Sf«4,
Ety i wę|!«J «.>sją pójść na eksport,
mimo dużego zapotrzebowania na ryn­
ku.

■h'vł b -  póogcńjn. k tó ry  oznacza po-
r*u<'«:K4) - tc i .g i ia c jy  ; celów , d la k ló
fyeh U F& w zjiitow śki
pńsfii 5 taty pęwolasły został przez
iwlbVl.

LONDYN (PAP). B ry ty jsk i zw iązek 
zaw odow y m echan ików  w ogłoszonej 
rezo lu c ji d om aga się od  rząd u  p o d ję ­
cia  zdecydow anej ak c ji w  Cśiu o g ra ­
n iczen ia  dz ia ła lnośc i k a rte li, tru stó w  
i m onopoli.

Czeskie trak tory
dla Polski

i  Pragi wróciła delegacja Mini. 
sterstw s Rolnictwa i Retora, Rol­
nych, która sfinalizow ał* kupno 30« 
traktorów w  fabryce „Zhtejówka" w  
Brnie. P ierw szy transport ió« trakto­
rów przybędzie do Polski j«ż * koń­
com w fiain łŁ . Ruszty traktorów na­
leży się spodziewać w pażdtiem łku.

Traktory ta otrzyma Saiaopoturue 
Chłopska dla r o /d a i u  pomiędzy o- 
środkl szkoleniowo tecbaiususgu t-ol. 
nictwa.

D elegacja prowadziła rówaieć dal. 
s*e rokowania w  spraw ie dostawy do 
Polski w  przyszłym roku 300 trakto­
rów na akcję siewną wiosenną f 250 
«a akcję siew ną jesienną ora* aeapo- 
lu części, do montażu traktorów w  
kraju.-Om awiano ponadto kw estię U 
cencji na produkcję traktorów «ae- 
cbosłowackich w  Polsce Rafcfyk* 
traktorów powstałaby prawilirpcdab. 
nie w  Szcaechtifc. '

O g ó ln o -polska narada

dziennikarzy PPS i PPR

Oświatkazesnh* 
oiwirtlycim*:)

dniu 17 bm. odbyła się-w (fuiaćUu 
CKW-PPS c^fólnopojeka «iaa*ada redaik 
toa-ów naczelnych prasy polskiej I 

• .,. . j działaczy Żwiąaku Zawodowego Dżicn
ł>rrty.|*k,tej pa.ri.fa, ko* nilkarzy — człaakóW PPS i P P It

podkreśla, iż jeat « « • ;  Narada miała na eeltt prSeśwletla- {kończona została uataJcnlm Meje-u
sum orną, by cały ruch iebouray-! hi<! jjrdŁj6m6w Meidoglcmych, jfwiR- 1 ' ««r»SU

stows*, m ip n w ,! walkę priaoiwko J *aayoh z pracą i aadaatamf daienuBta-
pnUtyna kap.itulacjd wnime włałkiago [ f ty . wygłoslU tow tow. red.: I
faftpitału. I StasSf&Miki i  P rajs.

Po referatach wywiązała si^ ożywio­
na i wszecl.istfoflaja dyakusja, w której
wziął udział szereg toworayezy red ak ­
torów  z obu parfłś. Narad*, któr* od-

I była «tę w serdecznej atm oelw s* za

I praktycznych form współpracy dziew- 
jitiJtańty, członków obu partii tobo-tm- 
cMfdhś

na drodze da wolności
Ofensyijua armii demokratycznej

wśród pierwszych. Podajemy kolej- 
kicm, tak że Finowie ule mieli już nic ność 5-ciu pierwszych drużyn. 1 —- 2)

(Bruń, Żytnirski Dąbiowsi 
i Czech Słowacja i p<, n pkt kar, 3; 
P’ tska II (Jankowski Markowski i 
Wikaryjczyk) — 60 pkt zai 4) Szwa: 
caria — 100 pkt kar 5) Holandia 
— 112 pkt kar

MOSKWA (PA D - Jak wysika z 
(tootii Błkats agrtwji hrasow*] armii 

barn, c wo-wyzwóleńczej Chin, po 14 
tflłfrtiąwh walk partyzanckich, któ­

re poważnie osłabiły armię Czang- 
Kai-Szeka, obecne olensywa alanowi 
dalszy ciąg rozpoczętej jeszcze w 

) maju, kontrofensywy armii ludowej 
1 Mandżurii oraz prowincji Jehol ł 

Hupe. Armie demokratyczne prawic 
nie napotykając na opór, pos męły się 

i znacznie na południe, doszły do naj­
większej rzek! Chin środkowych Yang- 
tse-Kiang, sforsowały ją i obecnie 

działają na obu jej brzegach. W pro 
wincjl Kiang-Sn, gdzie znajduje się

najw iększe miasto Szanghaj, arm ia na- j żołnierzy, b marionetkowych rządów 
rodow o-w yzw oleńcza całkowicie *li~ prow incjonalnych, u tw orzonych  przez 
kwidowała pierwszą dywizję 42 armii jeoońskie wiadze okupacyjny 
Czang-Kai-Szeka, * na odcinku pó ł-1 Komunikat podaje, iż z 0 g ó i» j licz- 
nocno-zackodnim -  dywizję 36. N a by 248 bry g ad  Czang-I<ai-Szeka -  
odcinku północno wschodnim armia 1202 brygady walczyły już na froncie 
indowa wkroczy; a do prowincji Szan- j czyli że arm ia K uom intangu posiada 
tung, gdzie pobda na głowę 57 dywł- rezerwy, składające  sie zaledwie z 21
zję Kuomintangu

Zwycięstwa te stanowiły dopiero 
początek ofensywy. Do końca sierpnia 
armia narodowo-wyzwoleńcza zni­
szczyła ogółem 114 brygad C zang-K ai- 
Szeka, liczących ponad 900 tysięcy 
żołnierzy. Oprócz tego c-’.'ziafy tej 
armii zlikwidowały przeszło 350 tys.

brygad, które są rozproszone na całym 
terenie Chin.

Zgodnie z komunikatem, obecna 
kontrotensywa armii narodowo-wy­
zwoleńczej ma na celu całkowite wy­
zwolenie prowincji chińskich, znajdu­
jących się na północ od rzeki Yang- 
Tse-Kiang.
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ZNACZKI POCZTOWE 
MA 8U* LEC1E MOSKWY 

a e r P IE R W B Z E J  polovjie *vrte- 
y  V  śnia ukaż* się uo obiegu nowa  

t r i o  snacsk/jw  pocztowych, ioyda- 
m  g okazji SOO-leoia M oskw y. R y  
punki znaczków , w ykonano proca 
pnoJcoenitych g ra fików , przed* to  
pjiad będą zaby tk i historyczno Mo- 
ptewp oraz najciekaw sze konstruk- 
*je architektoniczne pow ojennych  
m i i M  N  a  dw unastu  znaczkach  
yodetifta1̂  będziem y w idoki dwu

O oboiniązkach PPS-oiuca w produkcji
MUSIMY PRAGA I ROZUMEM ZDOBYWAĆ SZACUNEK

(Wuiatki z przemótuienia toiu. Hochfelda na aktyujie przemysłowym PPS u; Wałbrzychu)
.  . .  .  .  . i _   i w .    •  » -■-* „  ______ ał. ta* eertska, U l u b ?  a u  tatr* k jt»  iezwej. W fT"»

„.Truto* a « i M  i  p**y katotej »P^
sdtm o& dl p rzyp om in ać, to  zada®!*, t ( ó  
r* przyszło nam wypełnić. *ć uyjąt- 
t a m  trudu*. Motamy i oheemy robić 
równocześnie 4»ta reeezy. Manimy «d- 
toutowy wać i motamy rbwrnocaeksia

podzrww- w taom  aw u   ,*
mti%tĄękooych budowli p r z e d n o o j z n - ^ ^  ^ 1

m m i  * » » « * *  O d b u d o w a  o p a r t e
Stookwo  — W ołga. jM btiauM uuttj
aorto M W * *Waoo2a ta« * *7 w or-i n o  p r x e b u d o i a i i ®

(%)-

OD  F O W IE S at KRYMXNALOTCH
DO DANTEGO

Z i f  A l f  A  angielska  au torka  po­
w ic ia  detek tyw istycznych  Do- 

fo th y  Bayer* rozpoczęła  notog erę  
zw oj działalności literackiej. P rzy­
gotow uje ona m ianowicie now y  
przekład JBoslrtej K om edie D an­
tego. 0  pracy te j, ja k  stw ierdziła  
te w yw iadzie udzielonym  dziennika  
trzowi w łoskiem u, m a rzy ła  od 90 
la t. N o w y  przekład w ydany ooota- 
*** w  ta n im  w ydaw nictw ie popu­
la rnym  JU ngw in".

D orothy Bayer* studiuje je ży k  
w ło sk i na  uniw ersytecie w  Cam­
bridge. (d tr j

obowiązek zenem

wyeh giłęta goeptotertl. Tek kytatoy,
gdybyśmy w oparcia •  reform* rolna 
i unarodowiony prarmysł ai* rospo- 
onętl gospodarował planowo Ta* b p  
loby, gdybyśmy ad* aaital B«m Og- 
syekanyeb, a wiąs gdybyśmy ta* p ro  
wadem. jedyni* rozumnej 1 M yta* 
słusznej połttybl łtataeg* sojume «* 
Z ta a iU n a  Radzieckim. Ta* byłoby 
m a m ,  gdybyśmy w epoeób edecy- 
dewany ul® pnteSemjrwaSt I j ta  wazy- 
•tkieh tał, które ta*uohroriV,« aru ła r

ta* przynajmniej tej atopy życiowej, 
którą robotnik miał pn*«d wojną. W 
warunkach ..formalnych" musiałoby 
to aa* toastować kilkaoaćei# albo aa- 
wta kllkadtaesląt lal pracy. Tak było­
by, gdybyśmy wraz * odbudową tac 
podj tai równocześnie wielkich, biito- 
rycznych gada* pmtamdowy. Tak by­
łoby, gdybyśmy “ * przeprowadzi* 
reformy rołaej, która c miejaoa swa- 
wląaata in ie in t  azęćć zagadnień wta, 
likwidacji prataodnłaala wiejskiego, 
aprowieaejL Tak byłoby, gdybyśmy 
odbudową pozostaw* w przeważają 
eej mierz* tolejatywte prywatnej- 
gdybyśmy

form społecznych t rozumnej polityki 
zagranicznej aa drogą w»l*e*»»i«twa ł 
polity eaas] awantury,

W z m o i o n g  u i g s l ł e k —  

t o  j e d g n a  d r o g a  

d o  d o b r o b y t u

Nicole inżynier, 
sćeeb majster, ■ których pracy i wy- 
cUków wyraata kookrtaay rm tatat 
produkcji wśród n a j w i ^ " ^  
noioł- p*B»ta*JV *a łrodftośta wyni­
kają w o ttm y m la  proeonta* * togo. 
t* u u t U ł a y  prata*  od tara ł  t* 
waleayś manimy > wrogimś oporaaałj

iw  P A B T Ill PPS
Aktyw PPS-owski

Morskich Rad Gospodarczych
cbradowal nad sytuacja Wybrzeża

^tównoczcśoi* i* Zjazdem Przemy- zacji Rejonu Saczedft»W«go pUnn, |n- 
ału Ziem Odzyskanych odbyto tag w ko portu przeładunków masowy 
Szczecinie wspólne posiedzenia Rad Równocześnie przy uwzględnieniu po- 
Oospodarczych przy WK PPS w ' trzeb rozwojowych głównych portów 
Szczecinie i Odaftsku, które zgromadzi- polskich, Odansk* 1 Odynł.
K I  morski PPS obu województw 1 W rezulude oiywionej dyekuajl «o- 
i tviiw econe byio zagadxuenioui poił- stały uchwalone następując* tezy. 
k S l S E S j .  W posiedzeniu wdętti i) Aktyw mortad PPS stwierdza to-

S ( W  R e c t a l  w w S to -  dS ^ych4 J  ^ T ^ e z T  w ^P a ta iU w y

• f r  «°w I - A k ^ S S  PPS etw todta t o
Po sprawozdaniach * działalności Bj#cznQg£ dalszej rozbudowy Odaó- 

*bu Rad Oospodarczych, które tiośyll ^  ( Qdynj w a t aaktywntectia «*••- 
wicewojewoda to w. Oadowski imię- wybrzeła przez uruchomienie w 
mem Gdańska i tow. mgr. Szyk lmie- cajkróuzym czasie małych portów, 
stem Szczecina referat na tem: „Per - 1 ^  Aktyw n»r*ld PPS stwierdza t o
apektywy i potrzeby wybrzeża Pon»- stormutowanla w aajbltk-
m  Zachodniego" wygiotal dyr. U-M. czasie programu stoczniowego
tow. BonarskL ! ogólno-polskiego eros ro i woju śeglts-

Reterat u  temat „Sytuacja portów gj morskiej. . . . .
dorzecza Wlały" wygłosił wicadyre-1 ^Aktyw morski PPS stwierdza t o  
ktoc G.UJkL w Gdańsku tow. Micha- ojecznośó dalszej rozbudowy rybołów- 
iswskL 1 stwa morskiego, opartego o taratg

Min. Żeglugi tow. Rapadd w (fiu t- , organizacyjną spółdzielczości.
Azvm nri«niówi«niu zapomni zebra- j 5) Aktyw monki PPS stwierdza kt>- 
sych i  poglądem władz centralnych nieczaośd dalszej aktyvtzacji gospo- 
p jT  ,p r2we rozbudowy portów. ;darcxej regionów prsymorsUch prses 
stsderdzając konieczno* odbudowy , inwestycje podstsw ow sj p.udukcyjne 
portu

Problemy partyjne
Jednym z  nefwatnisfesych zadań, 

która postawiła prsad Partią ostottdti 
Rade Naczelne, jest szkolenie l w r  
chowani* secjaHstyczne. te b y  w  tym  
i s b w h  prsejtd ed prejehtdm de re- 
słiiec jł, trzeba Ztanemez* pnem yile i 
zagtednienis J m zy  tecknieener.

Ce te jest w  tym wypedbe J  
iechnlezatrr Te jest pe pUrwese er- 
gezdsncl* produkcji literatury pemec- 
miczej. Te jest pe ttaór# erywdzecje 
partyjnego kelportate Itieraltery 
mecniczej. Te jest pe trzecie prsyge- 
tmmmte I planowe rozprowadzenie 
kmdr wykładowców. Te jest pa estrar- 
t* przygotowanie lokalowe. Te jest pa 
piąte eabezpieczenie aa ten cel odpo­
wiednich Środków finansowych.

I  Ntwuturą pomocniczą jeoielmy 
jeszcze j z  losie0. Z kolportałem  
tyjnym stoimy jaszcze He. Kadry 
wykładowców są — mote szczapie, ale 
tą j trzeba je jednak planowo rospro 
wadzU. Z lokalami ad* będzie p 
dopodobnls aejgersoj —  ta# otwarte 
stoi zagadnienie organizacji Central- 
nege Ośrodkii  Wyszkolenie lacfmU- 
stycznega.

A  środki? Jędrna z  wiotkich orga­
nizacji partyjnych (a koi o 4 tye. człon 
ków) w bardzo paareinym ośrodku 
przemysłowym dostała od W. K. 
dyt 1 t y e  s l .u a  szkolenie. A  przedet 
tw tow aś w takich oprawach oto wal-

•  <m  preset «S 
m acała*  —  w y n ik a ją  stąd . to sam *  
sa to śe ta a  naroej ptaltyfcl są  s h m s a a

AU Jeśli <htaękl faJtlwwt, te atabił- 
dową oparliśmy na pesefendowłe, ta* 
będziemy aeutasii odbudowywać prace 
kilkanaście eey kilkedtaetaąt Uś, to 
■ tego Jm hm  ta* wytaha, be a  etą- 
ęa Jodnego raka, dwóch lat- esy n a­
wet trzech Ul meśna reeitroweć m- 
m* cuda. Mnstmy wytrwał* I cpae-Je 
pracować, mnsimy ponosić ofljwy 
neea Jodynie moiUwego,, tj. 
wego, systematyesoego, y tas 
taąganla kolejnych roeaitatów. Tylko 
tą drogą, która na pewnych ewtaeh 

Jedt beawątplenśn han 
tylko tą  drogą modemy w 

praeotągu stosunkowo krótkiego eenan 
osiągnąć łrodata p o d o n  śytaosry wyś 
say, rostnnudejazy. aprewiedUwssy — 
estaśtai w Polsce praedwroośniowoj. 
Tylko tą drogą róww o iedtae asośemy 
dojść, initio w stosunkowo taewiel- 
kioj ilości 1st, do takiej przebudowy 
nassej struktury gospodarczej, która 
aesyta s Ptamkl kraj witaktaga pcao- 
myału, nowoezeanego roinkśwa, po­
tężnej śeglugt śródlądowo] t marskiej, 
wiolkśch portów — s  wtę* kraj, któ- 
rago i odróść hędtaa sumsśif a ktatn-

^ _____ ________  _  esytskn, Jak
się de arobta. 'prówyiasyć średnią 

stopę śytaową ma* prncnjąeyeh i ** 
gwarantować seawój enłej gospodarki 
narodowej. Muszą to romimioć szcze­
gólni* robotnicy, eeoeególnłe praodo- 
wnśey pracy, toenaray, Iniytasrowł*.

y. hwnuaMjąt Sn, ta* 
Ją* Partii, w któr«j tseoay S* eoetały 
So głębi praemytanró 1 tonprncowazze 
zarówno praoz polityków. Jak i prac® 
fachowców — muszą osd ofiarnie, 
zdecydowania, teardo , bez nataatacj- 
seyeh waha A bos najmsrlejszycii ta 
łnmad reattaować aasadniesą btaę 
PwtB w aakresś* odhndnwy i pfaebw 
dowy goapodareaoj^

_Jiśs meczy la  ooaywMtan, Śs ma 
ksymalny wysBck ni# powitaea so- 
stać iTobiooT, by 
środU, Jak Seta dtataaj rozporządzamy 
aostaiy rendtaeloM Jak

J ^  aaJąprawfadUwieJ. Znaazy to 
tylko, te  środki te są ograaiesoo* l 
to Jedynym sposobom k b  pow iłaś#  

jest wytaUh ptwdnkoyjny. Jest

aby nam Jutro było lepiej, 
rueba PPS-owcy _ _
Oto sndaoic, które Partia etawSa. 
ad* Jota zadanśs łatwo. Al*

zadłoio, ' któro

„.Jodyny sposób na stoptzfow* pod 
wyśszata* stopy łydow oj mas pracu- 
ącyeh — to wielki, rozumny, ofiar­

ny, trudny wysiłek produkcyjny. Jest 
rzeczą zrozumiałą, to azcaegóttae ci.

których prawda ta doraźni* udo 
nsa, mają trudności z przyswojeniem 
robi# Jej. Żołądek reaguje często taa 
cnej, u li  rozum. Al* Partia Jest awaa 
gardą klany robotniczej, J«*t Jej s to  
agi ero 1 jej sereeaa, a ale jej skórą 

Jej śołądkiem. Partia me prawo 
domagać się od ewtaeh aktywistów, 
by zro®mni*U, Jaid Jaat Jedyny i 
sób prahtyeaaego roaltsowanla praw 
roiiorólcaych. Prawa to muazą być 
pnoaleć reaitsowaw* w Jakiś określo­
ny sposób, na grand# okreśioayeh 
wansaków, a okreśioayeh środków, 
które fabrykuje się tac a więhasej Ho­
tel papieru, ale a więkasej Ilości sbo- 

, węgla, towarów włókienniczych 
ltd. Zcby zai byto Jutro wiąoej abo- 
ta, więcej węgla, wtąnej wlókoa, to 
działaj troaba to wcayatko pracą wy­
produkować. pracą, za którą mośna 
znpieel* tytko tyle p t ta e l ty ,  ile daś- 
e i.j mamy towarów. Cayii tracka nle- 
uehruaai* dzisiaj wyrze* się pewnych 
rzoeay, toby Jutro mleć lek w ięcej- 

I dlatego Partia ma prawą doma­
gać t ą  od swwloh aktywistów, by ta* 
ulegali demagogii, kry Jej ta* sprzy­
jali, by się w sposób tata tao robili 
.popularnymi", bo ais a  to obudzi, 
toby być „popularnym*, sio o ta, by

P r z e c i w  f o r m a l i z m o w i  

u i  p r a c y

„.Gospodarka nasra prasuj*

Tt»

»J

dlatego Jezt to 
być wykonane..

„Jm  bardziej w 
tycznej będzieany 
zadanie, tym większa będei* roła ■*• 

sj Pardl, tysn bardziej będzł* na* 
szanowała klaaa robotnicza, tym bota 
dziej będą respektowali nasz troć I 
noszą pracę aazl partnerzy poidyota 
ai. Spory wówczas zinkną. Bo “ 
juko całość i wszystkich jej 
ków będzae ogół szanował i 

i  za wytll*Ł.„

T r z e b a  P a r t i i  o d d a u i a ć  

d z i e ń  p o  d o i u

—Dewtaaj dto PsrtSI t  Sm 
socjalistycznej trzeba było iód H  
in u o rl Dcii traebs dla P a r ti I dU  
Jej sprawy oddawać w aajwśąhaeyta 
wysllka całe łyda, kawałek pa hm 
wałka, dtaed pe dala, gwdatoa po gna 
óaiala To Jata anoda krwdtaoj, aśA 
zdecydować aą  aa  jtdaarasow* hm 
htaeratwo. Ale P P i lago śąda od 
swoich estaaków. PPS ufa sww*» 
członkom — prsedowaikom pracy, Ita 
botnikom, majstrem, toeloiiŁoea. tadp- 
nlcrom, administratorom — to siaag 
się oni czołowym oddziałem Partfh 
Tego wymaga potrzeb* realnej, kom 
kretnej budowy gospodarki nąpołoom 
ntonej w Połsco, tego wymaga 

1 w kierunkn planowego, systeo 
tycznego podwyćsaaaia eśopy ł j*  
wej mas pracujących—

_Kahd>y« naszym dowe 
naszą myślą, kaJdym aoasym postęp* 
Idem musimy dokumentować, li t o  
zumiemy sadasla, któro stania szum 
esownjąea, w abiąca, zwycięska, dar 

a — Polaka Partia Bocjebstyeaa^

ndc-ilyctiainych tru d n o śc i asatealato 
wych, surowoowych, orgatazacyjaycb.
Nikt ta* wio tego loptoj. n il wlaAtae 
ludzie praemyslu. Oni najlepiej wie­
dzą, jak slęśko j*»t s motariałazta po­
mocniczymi. a sorowoami, s pzzkotty 
waniem wiele przeszkód organise- 
cyjnych. Trzeba wlę# patrzyć poza 
konino własnego oooa. Trzeb* pomdę 
taA ś* tak się dalej* mo tjlk a  a* 
własnym odcinka procy. Brsk jest 
nieraz pewny oh orsędzed, któro trze 
ba oprowadzać sza granscy, to m a ­
my, trmeba sagraaley soplaeto aa ad* 
tym, *e saod produkujemy. Trneba 
wlę* produkować więcej — proy 
kim sianie amądacd. Jaki Jęta w 
a;as maazoueie. Tak* joct twarda 
prawda. Tyaaozosem aasi fac b o w c r-  
przyzzmję, ś# tylko niektóray — lubią i 
załamywać ręce i odnosić się w epo- 
eób bozduaoay do toj sprawy. Po- 
wtadająi ta* araza wta*, ato ao te
tao poradztazy. I kładą się spod as -p w ro p a  zosta ła  w  nzasłychamę 
spokojnym samletaom. —  - -

ta* wotom tek rządów  KitlorowskecK. N orw egia  otooiM _f?rT*LT„. „ J r  -uMi. i—
->»*. * • * * >

ryoh  muta się odnosić  tak. Jak
swoich m g i i  znacznie krócej ta i  a a  k o n t*
**ląj prywatoycix, ^  „ 7  aoncto. Opierając stg a a  danych U i

lit ia c  iŁomecŁiiwc r ------- ’ 1. 1  i
Srczedń*kiego, ttosowiU« do w fetediftnta pr^wnytłu. roteActwa I|»W» in w*-v-—  w *

6 pf4 Cowt3 C|jc p rzci Koodsji Aktywl* iinuK w lt

Kronika organizacyjna
 ___   iHAZfi KcjmtrecJa #«lby

Polki pomagają
irięźniarkom 
i w  H S s r p a n S i

APCZc

i<7_ ____  Została równie*
^  przez zaborcze dywizja Hitlera.

Procesy odbudowy trw ały  te N e r

f  UWAGA, RADNI PPtooweyt 
Posiedzenie l* r« y d » u ia  Klubu PPS 

« to łeo u x ej Hady N arod ow ej od b ęd zie
s ię  W d o . 1S bza. |«zw art«h) o  g o d i. 
tś  w tak a łu  przy ai. Stalin* 38.

KOMISJA REWIZYJNA M -PPS

SK-PPS zawiadamia- *• *ni* 20
wraeśnia br. (sobw ta) o  godz. ló  w . 
fa.|!»iii w ła sn y m , przy  u l. M okotow-  ̂

24, odbędzie się posiedźoiue Ko-
smigp R e w a y jn c j SK-PPS.

g o  W- OSÓBKA-MOBAWSKI
JIA IłZIKLNICY „CZKUNIAKOW”

B a le  U  wrześni* br. * (oda. U  **w ; 
m inister Osóbka - Morou Bid w yzlo*1 
zelerat na U detniay „Caezalnków”  — “ l- 
Stępińska 4*-

DZIELNICA PPS SRODMIESCIB
P ocząw szy  od w to rk u  dn. 16 w rze­

śn ia  n a s tąp iła  zm ian a  n u m eru  te le ­
fonicznego .

N u m er te le fo n u  zm ien io n y  z o s ta je  
■ N t 86-999 n a  N r 89-333.

KOMUNIKAT 
WARSZ. POW. KOMITETU PPS  

W arzrswzkl Powiatowy Komitet Pol- 
„ v u i 1-M.rtii Socjalistycznej niniejszym  
m »Ź zd«ni», *o w dnia 18 (czwartek) bm.D1>U •  IVz.wuw,U

S l l E l ń l t ś  IO U M M
D nta 19 bm. tplątak) odbedM* *1* to- 

bramo a roleralom syóldiuolazym tow 
- hadini

ed

Łtuawaduwzkiea* Ark
Z PKAOA CENTBALMA

Proza Ceuiroia* r P S  ąo. Stanisława
Okrzei zawiadamia, ta dnia l ś  b<n o 
rods 17 odbędzie sle sabrani* K o » ‘>otów 
Łzialnlrowych w n u  s prsedalnwiclelainl 
kół fabrycznych V terenowych.

DZIELNICA MOKOTÓW
Dnta 18 bm. (czwartek) o  sod*. J5Ą0 

r  lokalu  S tarostw a Or. W -w a-Potudnl*. 
p rzy  ul. W illowej 8/10. odbędzie się  ze­
b ran ie  członków P I’S 1 P F K  * *referatem
tow . Rudzińskiego.

D nia  19 bm. (piątek) O *od*. 16.80 w 
lokalu C.Z. Państw . P rzem . 8poś. przy 
u l. Okocim skiej 14. odbędzie *1* aebran ie  
członków P P S  1 P P H .

D ZIELN ICA  PPS SASKA KUPA
D e la  18 w rześnia rb ., (p ią tek ) o godz.

Rejestracje edbyw* tś 
<3a is  i wtzsśal* b»- *  .
l i  l ed 18—18 t trwe# bedzl* de dnlz

e r u i M  UM7 reka _
Przy rejeetracji SaloAr eheaad lataU 

uiacje pertyja*.
KOMITET lO Ł W Ś B Ił PPS

ur-w i k u c u e ii
i W  d a le  U  wreoSole iMT r . (eawartek)

o soda. 16 a* stacji W-w« Wrclmdni* od 
będzie się zobrame Komitetu wr*» i  

przedstawicielami Kól Kolejowych PPS.
KALKNDARS TEHRAN M tgD łT PA K
T W N IC II NA KOLAt U K AtiltlC lUi IC Ii 

DZIELNICY m u l a
Czwartek 18. t . te . Szpital Karola 1 Ma 

r* P iątek’ l i  *  br. „Rolm et” coda. 18,00.

ZNM3
Zarząd środow isk* W arszaw skiego ZNMS

uniew ażnia w szelkie w ydane dotychczas 
zaśw iadczenia tym czasowe, św iadczącem.a w rześn ia  ro ., (p ią te a ; o g o u z ., zaśw iadczenia tymczasowe,

19  w lokalu Dzielnicy przy ul. F ran cu - przynależności o rgan izacy jnej do ZN MS. 
»k)ej 7,  odbędzie s i g  ogólne zebran ie  L egitym acja tym czasowe w ydaje Sokre 
członków 1 sym patyków  z referatom  tow. tftrta l środow ska codziennie w godzinach 
Kernpiflty Ja n a  - K azim ierza na  tem at to — X2 po uprzednim  zare jes tro w an iu  *18.

Ofensyw a kap italizm u am erykańsk iego  i 
Ml E u ro p ę ” . j Z E B R A N IE  PR E Z Y D IU M

R E JE STR A C JA  CZŁONKÓW P P S  
DZIELNICY MOKOTÓW

Zarząd środow iska W arszaw skiego za 
wlad&mla. to  zebranie P rezydium  Zarzą-

----------  ------------------  i d tr  W arszaw-skiego odbędzie się  dn . 18
W szyscy tow  tow . Pepesow cy zam ieaz-' bm  , Di«tek) o g o d a  16.

lrs.ll na  teren ie  Dzielnicy M okotów i F o r t  |
Mokotów, jak  rów nież p rzynależni do K ół ZEBRANIE ZAHZADU
fabrycznych (Zakładów  Procy) znajd u ją - Zebranie Zarządu W arszaw skiego (« J e ­
ry ch  się n* teren ie  M okotowa, w in n i ' ferW łtłm i | delegatam i) odbędzie się  dn

1 krloslć **8 do Sekretariatu Dzielnicy, 19 bm (p ią tek) o god*. 17. Obecność re-
ui C heoim sl*  4, ®*lem rejęetrscjl. | ferrotów 1 delegatów  obowiązkowa.

R ejestracja odbyw a się cedaiennl* ed  le rro  ----------

t r «  za h ia d a  zupakai*  ć o b r a a J J U  ^  ^  rb^
enss mniemy w sp raw y  te  wkladeć ^  produkcja  N orw egii osiągnęła

etaą na arą  óusaę. NU puswrae o 83 proa. w yśszy  ad p to a A
m f  badać ero śli-có - t a e ^  i ro-
ejtatełlsacjlt »ro*M»yć się o maksy- ^̂ oruAStfw* przebyw a równie* brp-
eatanę osacaędiseść, ćąśyć *» makay- W | w toK resie kredy tów  udztala-
arlurfo , e soroecm lęeaądarga wyey- prze* w ielkich posiadaczy km
ahoała araądseć I aratortotow. Nł* ptjniewa* jednak ohoe nadal
sawees raeezmlemy, jak mo*na 1 Jak odbudowywać sw ą gospodarkę, sd* 
naleśy Moleraać tto Joh aajlegaaej oe- cvtjow aja  ^g na ograsUceenśa t ta »  
gastleacJI 1 wydajaueoi pracy. Są lacy,
k tó n y  do tyoh epraw odoossą Mę pom im e smacznego w zrostu  waha
heećtBMtuia, łaroaaśle tyeatae  — *«hy in ik a  produkcji, w skaóm k kow- 
jp j ś  w poraądhta*. Ato to ta* * to sum eji w  stosunku  do lat preadwm

J ak  Ju i d o n o a ililm y , na a p e l chodu, loby > y ć  w poroądku" na ^ n y c h  w ynosi w  N orw egu obca-
hiszpańskiej bojowniczkł o woL- p ap ierku , icłry j> ji  w porządku nt* »6 p  uc. Cała nadw ye  _____,
n o ś ć  i d e m o k r a c i e  D o l o r e s  I -  tylke n o b eo  z w w s c h iu k *  ozy org* wana Jest n a  odbudową Ans*sezon
barruri (la P assloń aria l S n o łe - ' nu kontrolnego. Chodal a to, śeby hyć w ojennych, a po pwrwese f  y bar r u n  (la F a ssio n a n a ), S p o łe - ,  ̂ w p o ro st#  zrobro Partii, dlowaj, k to ia  stanow iła i  etanow i
c m o  -  O b y w a te lsk a  Liga K obiet; ^  wLss,««to sumienie PPS-owea, nadal uajwaanwjazą pozycję dodob-
postanowiła otoczyć opieką trzy ^  Pertił. » « t« *  arogr»- norweskiego bilansu p ta inw sm
hlszpuńskte polityczne więzienia m  p-fUi< tan.wia*hón rato-
dla k o b i e t  w  M a d r y c i e ,  B a r c e -  j w i a h ^  w et* |ta  e# Vmnu, aby
lonle l Maladze. j ew ują  m yślą, k asd y m  swoim

S . O . L . K . zebrała d o t y c h c z a s  kaśdym  flbrem  sw oje j do*»y,
pomiędzy swym i członkiniami taidą chwilą *w«j*g* taaam atutyć
około 500 tys. zł., które to p ie - : sprawie ogólnej^
niądze przekazywane są, w mia- j
r ę  wpływów, posłowi htozpań- P rz o d o w n ic  t ir o  p r a c g
skiemu W P o l s c e .  I Z ek iego  sto su n k u  do tru d n o śc i su

row cow ych, u u te ria ło w y c h , orgstar.s-
cy jn y ch  fąd a  P s r lU  od  sw oich ńzłem- ; u icJe^0  ssy>e*ow
ków... P a rtia  żątla, al>y w tym  tru d - | m owJC |, w (uUaUl u s ukr«* 4— Ć « -* -  
nym  okresie  cały c za i, k ażdą  m y ś l ,; 2 u ^ c * n tą  one o iąg lo łć  produ**
każdy  w ysiłek o d d ać  p rzez  w ^ d ę ta n iu  n ie i„ le4u ił M  w a iu u aó w  tana#-
ty cii trudnośc i... ■ ,  i ,  ny ci»

Idzie  w te j chw ili przez kraj ru eh  
p rzo d o w n ic tw a  p racy , ruch  społeczne- M N IE J  NIESZOZĘŚIJW TC Sf
go w spółzaw odnictw a w p ro d u k c ji , . S P A D K Ó W  W M b lN IC T W I*
ru ch  w ynalazczości ro b o tn icze j, ru c h  Ozĵ yU.i u ruchom ien iu  sajaodiaclnyofe 

' ra c jo n a iizacy jn y . My wdemy, t e  i*®1 j refera tów  bezp ieczeństw a p racy , p ro -
* K/Yclt. .. , _ ____

go. ikk w J .
irOATAW Y B U D  

I )U s  U U IN lC i  WA 
D ostaw y  rota w Upc* to .

224 ty*, to n . pw cA (*«**óąo
ta  ty a  U h l bucu  tm pm son  rud < 
um O i im oaiaOaoa wyizioał w
2 ?U ty*, tum, eu t ieo w w i * -# u « * ię  ta *  
biisK o za p o tr» eb o w sia o  w iotojoh  ptep 
co m  1 sta ło  w os.

D ążenieut Contrail Z aopatrsm ite iŚsBDelegstla
kobiet polskich
u; Sztokholmie

Do Sztokholm u w y je ch a ła  a a  p o ­
sied zen ie  K om ite tu  W y k o n aw czeg o  
Ś w ia tow ej D em okratycznej F ed e rac ji
K ob iet d e le g a c ja  k o b iet p o lsk ich : ( r u c j o m u iz u c j w  "  ' ” '1 rtaeratow  o o sp ie o z r u a tw . c  -
dvr E ugerua P raglerow a, poa. S ta n i-  to  d om agan ie  się  d od a tk o w eg o  w y s il - , w adzo0y cl, przez fa ch o w có w , u ruebo- 
s ła w a  G a m c a r c z y k o w e , poa. E d w ard a! ku  od  ro b o lo ik ó w , od tech n ik ó w , od  j {aych o ioo lu n con ym i

S i .  mc w i  , I . „kiMutHeAsn P%*4 aćitTI I H IStTłllOró W, A**Orłowska 1 sek re t fl*n,’ Ligi Kobita |  niy-nierów, od administratorów. Ale

tTarfami* ** w «uu« a» iciwśhneiŁj mm. ReleStr-ńCJih utmw, --w
_  ESSjI^PoW . Kom. PPS w W sm a w ie , 1 r , |j z w  dc 19 i trwaś bedolc do M * im -  
erzy elicy  Lwowskiej 8 , * gods. 18 rano f nja "1941 f . P m  rsjastracjl isoleSy olta- 
edbedste eie posledsenl# Egsnkutywr . legitymarj# partyjną 1 spółdzielczą. 
»# w . W arsssw skiege.

DZIELNICA o c h o t a  
Dnia 1* bm. (p4*t«kt_* 8 »ć». 18 adb*-

UUBSTBA03A CWONKŚW
j “ ^ S z iŁ N IC Y  BIELANY
1 W n eec T  T o w sm * * *  Pepeeow cy m m ls-
' te ren ie  Dzielnicy B ielony i

" fu  nie w yłączając noleśących 
n ^ ta n iń r  M iędzym inisteria lnej. Mię- 

| dzyw ydzlalow ej Zarządu M M ąk fe ta  oraz 
1 Tf/ił fnhrvcznyeb (JŁsilCaBdów prńcy t win- 

D n ,a  »  » u .  o Kod*. 18 o d b , ! n l V l c S lć  s le  do J ^ r e tm to tu ^ D ta e ln ^ c y
d S T ta ę  r ó ^ i e l n l c y  zebranie » refe ra tem  ul. Podczaazyńakiego 28, celem re jea tra  
tow . H eln lngera . c jl. _______

. . .  u b ra n i*  s refe ra tem  tow . d y r. 
N eu m o rk t Btsnlsława n* ts m s t gospo-
Asrczy-

d z i k l n i c a  n o w e - b r ó d n o  
D nia  19 bm. (p ią tek)

UWAGA t PPS-ow ey POSZUKUJĄCY 
PRACY

W ydziel Ekonom iczne - Przem ysłowy
6 K -PPS ma zapotrzebowanie a s  wszel­
kiego rodzaju pracowników do Soezeelns. 
W szelkie informacje udziela sekretariat 
W ydziału, zL Mokotowska 84—IV piętro

USUNIECIE 1  PARTII 
Decyzję Prezyd. SK -PPS zostali wyda 

leni s Partii: Uzdowski Tadeusz z* dal* 
lalnośś na szkodę robotników I Meller 
Zygmunt, osłonek Dzielnicy „śródmle 
ścle” za pełnienie funkcji „eapo’ w o 
bozie koncentracyjnym.

Socjalistyczny Ośrodek Szkoleniowy
tw orzy  n o w e g o  c z ło w ie k a
przyczyńmy się do odbudow y S.O.S.ł

_______________   s H B a a B m a i ^ r a B a a a r a e s s . 'L r » s m  smmawnmmmmm

Izolda Kow aJaka. my

Rozbudowa aparatu „Społem"
na terenie irieiskim

W  o środku  azkoletaow ym  w O tw oc­
ku ob rad o w ali o sta tn io  k ierow nicy 
okręgow ych w w truktoriatów  spó łóz ie l- 
nt, re fe ren c i p racy  inetrukcyjnej i re* 
terem-oi sam orządu  spó łdzie lczego  w 
de leg a tu rach  Z arządu  .S p o łem  .

T rzydniow e obrady  zagaił pełnotnoc 
n ik Z arządu  „S po łem ” tow. d y r. M- 
Nicstmaa. W skazał on, ż* w  zw iązku 

oe ta ta lim  uchw ałam i R ady G łów nej 
Zw iązku R ew iayioego Spółdz ie ln i R. I 
P, w  epraiw** s tru k tu ry  epółdziełczo-1  
śc i na  wta, s to ją  obecnie p rzed  ap u ra - j 
tem inwtruktoreklTn „Społem " i Z w ią­
zku R ew izyjnego now * i  w a to #  Suda­
n 's ,

.  Pierwszego dala obrad przybył fzm-

jm in istra to ró w . . p r iep ro w a d rsją cy c h  a y a tsm a ty csa e  sta- 
wierny, t e  to  jęta Jedyns <ł̂ a ’1’lek cje  ara.s  racjon a liie j goafw dar**

m ater ia łem  iudsA isa, sn sc z u ia  eśsu u y ł 
s ię  p rooeat ta essczęś llw y o h  w y ptak- 
k ów  w p rzem y śle  lui' iu t . i y i a  C zęsta- 
tiiwoóC w yp ad k ów , tj. Uoeó w y pęta­
ków  a a  lO.OtX) p rzep racow an ych  f t a  
dzin- k tóra  w p a źd ziern ik u  1944 *, 
w yn iosła  0,592. o b n iży ła  s ię  ośrae&to 
do 0,496, tj. o  16,2 proc., przy p o ró w ­
n aw czym  w zro śc ie  ilo śc i przepraco­
w anych  god zita  o  p r zesz ło  100 p ro tt  
i  w zro śc ie  za łog i o  70 proc.

j c *  „Społem ” tow . J s a  2«*kcwski, 
który om ówił w sw ym  przem ów ieniu 
ak tua lne  zadan ia  s to jące  p rzed  „Spo­
łem ” . U czestnicy obrad  z ło iy łi  n a stęp  
nie k ró tk i*  sp raw ozdan i*  ze s tan u  
p rac  w poszczególnych okręgach.

Czy to dom Twó!, czy fabryka
c z y t a ] R O B O T N i



w R O B O T N I  1C** ^  255

AKADEMIK SOCJALISTA
t ta M e k l Bank tąśMiHi 11

Instytucja nieznana a pożyteczna
TMUE cats młodzież studiująca aa wył 

szych uczelniach vr stolicy wie, łe 
od czterech miesięcy Istnieje w W ar­
szawie jedyna w swoim rodzaju i  be* 
precedensu w latach międzywojennych 
studencka Instytucja kredytowa pod 
••sw ą  Akademicki Bank Spółdzielczy 
w Warszawie". Zawdzięcza oma swe 
powstanie inicjatywie „Bratniej Po 
®ocy“ Studentów Uniwersytetu W ar­
szawskiego, podchwyconej prze* stu­
dentów innych wyższych uczelni war­
szawskich, którzy w dniu 21.11.47 r. 
9a pierwszym walnym zebraniu orga- 
KWcyjnym postanowili założyć bank 
akademicki, oparty na zasadach apół 
ŹWslcsaśatL

Cele i zadania Banku

zacje akademickie z braku osobowoia j Członkami ABS mogą być: studenci

W ZWIĄZKU z 
śd  akademickiej o

Łstnieniem społeczno 
swoich *pe- 

•jalnych celach i dążeniach i w rwią- 
*hu i  pewnego rodzaju samorządem a- 
kademłck^n. centralizującym się do 
kpehezas w „Bratnich Pomocach", a o- 
b* jarającym zespół organizacji samo­
pomocowych, Ideologicznych i nauko­
wych, wyłania się konieczność doatar 
•zonla tym organizacjom taniego i 
adrowego kredytu oraz ułatwienia im 
gospodarczych poczynań, w postaci 
•tworzenia w łańcuchu kół, związków 
t  spółdzielni studenckich niezbędnego 
•gniws, Jakim jest instytucja kredyto­
wa o charakterze spółdzielczym.

To teat jedna strona zagadnienia 
polegająca na finansowym zaspakaja­
niu potrzeb i usprawnianiu ły d a  go­
spodarczego takich czy innych organ? - 
aaeji atudenckich, „ órych ilość w mia 
tę  rozwoju ły d a  i uczelni akademie j  

kich stała rodni*. Z drugiej strony A- 
kadenzicki Bank Spółdzielczy nie dice 
być jedynie kasą niekiedy dobrze pro­
sperujących przedsiębiorstw akademie 
kich, lecz pragnie przyjłć a pomocą 
każdemu indywidualnemu studentowi, 
który sarasoony jest zaciągnąć pocłycz 
kę aa najniesbędniejez* potrzeby, a nie 
znoła uzyskać jaj gdzie indziej na do­
godnych warunkach. Poza tym A.B.S. 
propaguje hasła oszczędzania, omożll- 
ęriająa udziałowcom utrzymywania w 
Bartka twoich oszczędności, 

ściągnięci* kapitałów, która organi

trzymają często „w pończosze" i za 
trudnienie tych kapitałów przez ABS 
będzie ró wideł ważnym jego zada­
niem.

Dostarczenie kredytów zrzeszeniom 
akademickim- udzielanie studentom po 
iyczek i ułatwianie studentom oszczę­
dzania, jest tym wdzięczniejszym za­
daniem dla ABS, że władze państwowe 
nie udzielają pożyczek organizacjom 
studenckim, a studentom w szczegól­
ności

P r a w n e  p o d s t a i r g  p r a c g j
jP  AKTYCZNĄ swą działalność rozpo­

czął bank z dniem 30 maja br., 
kłedy to wpisany został do rejestru 
spółdzielczego 1 uzyskał tym samym o- 
sobowołć prawną.

TPMSW
poduujższa
stypendia

Ponieważ Uczba członków 
TPMSW wzrosła do 18 tys„ należy 
się liczyć w nowym roku akademic­
kim se znacznym zwiększeniem po­
mocy- niesionej studentom. Towa­
rzystwo przewidują stypendia dla 
akademików w wysokości po 3 ty*. 
eL miesięcznie w okresie od paź­
dziernika do czerwca włącznie.

W ramach funduszu stypendial­
nego TPMSW udzielane są również 
stypendia ustanowione przez różne 
związki 1 firmy prywatne. Wynoszą 
one miesięcznie od 3 do 5 tys. zł. 
Udzielane będą takie wzorem roku 
ubiegłego Jednorazowa dotacje pie­
niężne w wysokości do 10 tys. zł.

Towarzystwo nawiązało kontak­
ty •  zagranicznymi organizacjami 
charytatywnymi, które polskiej mio 
dzieży akademickiej dostarczyły do 
tąd pomoc żywnościową, ubraniową 

t. p. na sumę około 0 milionów 
złotych. Pomoc ta » a  w przyszłości 
wzrosnąć.

Ogłoszenie o przetargu
r W ansaw ska Dyrekcja Odbudowy, Cbodm-ika a r  36, II piętro, ogłasza 
prrelarg nieograniczony na wykonania robót stolarskich w budynku przy 
*1. K rak Prsedm. 1V17,

Oferty nalały składać do dnia 37JX.47 r. do ge-ds. 9-cj w Warszawskiej 
Pyrekcjl Odbudowy, do skrzynki ofertowej.

Bliższych informacji udziela Wydział Zleceń W D .O , ul. Chocitnrka 
• r  S3, II piętro, pokój n r 8 w godz. od 9—12, gdzie też mogą oferenci
•trzymać łleps kosztorysy oraz warunki przetargowa za zwrotem kosztów

tumie zł 100.— 12142

Przetarg nieograniczony
Ejednoezenłe Przemysłu Teletechnicznego — Warszawa,, ul. Chmiel­

ów M, ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie:
I. Robót remontowo • budowlanych, 
i .  Robót stolarskich

w domu przy aż. Bartoazewćeaa 1.
Oferty w zalakowanych kopertach a napisem. „Ofena na wykonania 

sobót remontowo . budowlanych" 1 „Oferta na wykonaj ile robót stola r- 
łkioh w domu przy ul. Bartoszewicza 1“- należy składać do dnlk 29.IX.47 r. 
fodr. ltl w Biurze Zjednoczenia Przemysłu Teletechnicznego —  Warszawa, 
iż. Chmielna 68.

Bliższe informacje i podkładki przetargowe mogą otrzymać oferenci 
w Biurze Zjednoczenia Przeanysłu Teletechnicznego. Otwarcie ofert nastąpi 
w dniu 29.IX.47 r. godz. 11 na roboty remontowo-budowlane, godz. 13 na 
roboty stolarski* w Biurze Zjednoczenia Przemysłu Teletechnicznego — 
Warszawa, ul. Chmielna 66.

Oferenci wroni złożyć wadium w wysokości 2 proc. ogólnej kwoty 
sferowanej w Kasie Zjednoczenia Przemysłu, kwit złożenia wadium należy 
dołączyć do oferty,

Zjednoczenia Przemysłu Teletechnicznego zastrzega sobie prawo wy­
boru dowolnego oferenta bez względu na wynik przetargu, jak  również 
■alewalnienda przetargu bez podania przyczyn ł  wypłaceni* odszkodowań.

12148

Ogłoszenie o przetargu
Państwowy Zarząd Wodny w Bydgoszczy, ul. Marcinkowskiego 4, na 

zarządzenia Okręgowej Dyrekcji Dróg Wodnych w Poznaniu ogłasza prze­
targ pisemny nieograniczony na remont 2000 mb brzegów Kanału Bydgo­
skiego, położonych na odcinku od 22 do km 26 (w bliskości at. kol. 
Slrzelcwo).

Remont obejmuje: roboty riemne, faszynowe 1 brukarskie. Ślepe ko­
sztorysy robót, warunki techniczne, profile i plany sytuacyjne znajdują 
się do wglądu (lub też do nabycia po cenie zł 300 za komplet) w biurze 
Państwowego Zarządu Wodnego w Bydgoszczy, ui. Marcinkowskiego nr 4 
pokój n r 7.

Termin rozpoczęcia robót ustala się na 7 dni od daty podpisania umo­
wy, zaś termin ukończenia na 2 i pół miesiąc* od daty rozpoczęcia

Wadium w wysokości 2 proc. sumy ofertowej może być złożone 
w form e książeczki oszczędnościowej KKO w Bydgoszczy z wimkulacją tu  
rzecz PZ.W. Bydgosz* lub papierach wartościowych, uznanych przez 
Ministerstwo Skarbu.

Oferty w zalakowanych kopertach z napisem: „Przetarg na remont
brzegów Kanału Bydgoskiego", należy składać do Państwowego Zarządu 
Wodnego w Bydgoszczy, pokój nr 3, do dnia 26 września br. do godziny 10

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 26 września rb. o'godzinie 
10.15 w obecności ewentualnie przybyłych oferentów.

Okręgowa Dyrekcja Dróg Wodnych w Poznaniu zastrzega sobie;
li prawo unieważnienia przetargu bez podania powodów,
3i prawo swobodnego wyboru oferenta bez względu na wysokość ofe­

rowanej sumy,
8) prawo zwiększenia lub zmniejszenia Ilości robót o 26 pro*

PAŃSTWOWY ZARZĄD WODNY W BYDGOSZCZY

wyższych uczelni, ich zrzeszenia oraz 
spółdzielni* studenckie. Członek wi­
nien zadeklarować przynajmniej jeden 
udział w wysokości 200 zł. Członkowi 
przysługuje prawo zaciągnięcia poiyścz 
kl w wysokości 10 krotnej sumy u- 
działu, przy oprocentowaniu 6 proc. w 
stosunku rocznym. Poza tym udziało­
wiec może korzystać z normalnych u- 
sług bankowych, wykonywanych 
prze* instytucje kredytowe tego typu.

Członka obowiązują przepisy statutu 
nie różniąc* się w ogólnych rysach od 
ronych statutów Instytucji pokre­
wnych, a odpowiadające przepisom 
Ust*wy  o spółdzielniach.

Trudności opdiaiajq  
rozwój

KADEMICKI Bank Spółdzielczy sta 
sw* pierwsze kroki. Wiele trud­

ności sprawia brak lokalu. Czynione 
są starania o osobny odpowiedni lokal, 
gdyż chwilowo ABS mieści «ą w loka­
lu ..Bratniej Pomocy Stud«nt'ów U.W." 
na terenie Uniwersytetu Warszaw­
skiego.

Pomimo przeszkód rozwija on coraz 
żywszą działalność. Roalną podstawą 
działalności ' ABS stanowią w danym 
momencie udziały członków, dotacje i 
sumy * rachunków leżących . Wydatną 
pomocą dl* ABS stuła się dotacja pie­
niężna z Narodowego Banku Polskiego 
Czynione są starania o pomoc finan­
sową z Ministerstwa Oświaty 1 Banku 
Gospodarstwa Spółdzielczego.

sową naszego państwa stawiającą na­
cisk na obrót bezgotówkowy, ABS dą­
ży do zrealizowania zasad obrotu bez­
gotówkowego. Czynione są starania w 
Ministerstwie Oświaty, aby wszystkie 
„Bratni* Pomoce", koła i zrzeszenia *- 
kadcmickie posiadały obowiązkowo 
rachunki bieżące w ABS i wszystkich 
transakcji dokonywały w drodze obro­
tu bezgotówkowego.

Jako najbliższe swoje cele stawia
sobie Akademicki Bank Spółdzielczy_
poza zdobyciem lokalu — przeprowa­
dzenie akcji propagandowej na wszyst­
kich uczelniach wyższych w Warsza 
wie za wstępowaniem do ABS 1 zain 
teresowanie swoją działalnością ośrod- 1 
ków studenckich w Innych miastach, 
albowiem tylko masowy udział człon­
ków ABS może dopomóc do zrealizo­
wania konkretnych celów studenckie­
go banku w interesie życi* ogólno 
akademickiego 1 poszczególnego stu­
denta.

Bilans akcii

uuyiniany studeytóiu
Po raz pierwszy po wojnie, została , Centralny Komitet Koordynacyjny 

zorganizowana w bieżącym roku na j czasie ich przejazdu przez Polskę, 
większą skalę akcja wakacyjnej wy-j stud  łagranlc3!łłl 
miany studentów polskich z zagrani- I prakiykJ \ .  przedsiębiorstwach 
cą. Wymian* zorganizował Komitet ha34  O rsk ie g o  i .toczniach M  
Koordynacyjny Polskich O r g a n i z a c j i ^ , ^ , ,  ^  ómJcł.  
Studenckich, zatwierdzony ppez  Mi- L ,g  meti;largiczne, w łókiennie^ W 
nisterstwo Oświaty k Ministerstwo L G,skich la J adach’ oraz prak-
Spraw Zagranicznych, jako reprezen- t su sIawistyczne J  Krakowie. G r»  
tacja cgolu studentów polskich wo- , . . .  , , . . , .
bec zagranicy pa 49 studentów francuskich wzięła

W  roku bieżącym Komitet Koordy­
nacyjny przyjął w Polsc® 210 studen 
tów z Czechosłowacji, Jugosławii,
Francji i Anglii. Ponadto szereg wy­
cieczek studentów zagranicznych, jak 
Finów, Rumunów, Duńczyków 1 
Szwedów, podejmowany był przez

W  Związ 
Radzieckim

ZHMS
pomaga
w egzaminach

Środowisko Krakowskie Z1YMS zor­
ganizowało cykl wykładów a sakreeu 
wiedzy o Polsc* współczesnej. Z wy­
kładów tych korzystać mogą studenci, 
którzy zapisując się na I rok wyż­
szych uczelni zdawać będą egzaminy 

W związku z ogólną polityką flman- konkursowe.

Rok akademicki rozpoczyna 
się. Przed gmachami uczelni co­
raz częściej tworzą się grupki 
studentów.

Kursy przygotowawcze
ekspe rymen t  udany

Przez wiele lat młodzież robotnic** 
1 chłopska nie mogła wstąpić na wyż­
sze uczelnie. W Polsce przedwrześndo- 
wej na 1000 dzieci rozpoczynających 
naukę w szkole powszechnej dochodzi 
to do studiów wyższych 260 dzieci ob 
azaraików i kapitalistów, 247 dzieci 
rentier ów 1 mieszczaństwa, zaś na i GOC 
dzieci robotniczych i chłopskich do 
wyższej szkoły docierało tylko 4 dzieci 
robotniczych i 2 chłopskich Polska 
Ludowa pragnąc naprawić tę krzywdą 
społeczną i umożliwić naukę młodzie­
ży robotniczej 1 chłopskiej- utworzyła 
Kursy Przygotow. i Kursy Wstępne. 
Dzięki tym instytucjom młodzież po­
chodzenia robotniczego i chłopskiego 
w wieku lat 20 — 36, która posiada 
wykształceni* w zakresie szkoły po­
wszechnej oraz pracę samokształcenie 
wą po rocznym Kursie Przygotowaw­
czym i rocznym Roku Wstępnym, czy­
li po 2 latach nauki może wstąpić na 
pierwszy rok atudiów wyższej uczelni

Kursy spscplite
przy SG H

Szkoła Główna Handlowa w W ar­
szawie obok wykładów zasadniczych 
prowadzi kursy specjalne, mające 
na celu upowszechnienie i pogłębie­
nie wiedzy zawodowej. Jako słucha­
cze zwyczajni mogą być przyjęte na 
kurs osoby, posiadającej kwalifikacje 
wymagane od studentów zwyczaj­
nych Szkoły Głównej Handlowej w 
Warszawie, a Jako wolni słuchacze 
osoby nie posiadające tych kwalifi­
kac ji

Kurs specjalny przy S.O.H. trwa 
dwa semestry. Ogólna ilość godzin 
wykładowych wynoat zależnie od 
kursu od 240 do 360. Shichoczom kur 
su przysługują praw* studentów
s. a  h.

CO TO SĄ 
KURSY PUZ YUOTO \VA WCZEf 

Ne Rok Wstępny wyższych uczelni 
przyjmowani są tylko kandydaci skie­
rowani przez Komisję Weryfikacyjne- 
Kwalifikacyjną. Komisja zaś wydaje 
zaświadczenia n* podstawie egzaminu, 
na którym wymagane tą  wiadomości 
w zakresie t  klas gimnazjum.

Zadaniem ich jest przygotować mło­
dzież robotniczą i chłopską do egzami­
nu przed Komisją Weryfikacyjno-Kwa- 
liflkacyjną, która kieruj* na Rok 
Wstępny wyższych uczelni. Roczny 
Kurs Przygotowawczy przygotowuj* do 
Roku Wstępnego wszystkich uczelni w 
Polsc*.

Kursy Przygotowawcze znajdują »lę 
w następujących miastach;

Warszawa — uł. Górnośląska 31 
Kraków — uł. Słowackiego 48 
Łódź — ul. Piotrkowska 249 
Poznań — ul. Armii Czerwonej 1 
Lublin — Krak. Przedmieście 20 
Katowice — ul. Bogucick* 8 
Gliwice — ul. Rybnicka 27 
Gdańsk-Wybrzeże — Rokossowskie 

go 26
Toruń — tri. Grudziądzka 48 
Wrocław — Podwale Oławskie 1. 
Przy Kursach Przygotowawczych 

znajdują »ię (bezpłatne) bursy i sto­
łówki. Nauka na Kursach jest bezpłat­
ną. Kierownictwo Kursów wystąpiło o 
przyznani* płatnych urlopów pracow­
nikom instytucji państwowych na o- 
kres nauki na Kursach.

KTO MOŻE BYĆ PRZYJĘTY 
Na Kursy Przygotowawcze mogą być 

przyjęci synowie robotników i  chło­
pów w wieku od 20 do 30 lat, którzy 
ukończyli szkołę powszechną i do­
kształcali się pracą samokształceniową 
lub uczęszczali do niższych klas szkół i 
średnich. |

Kandydat u* K uny Przygotowawcze ‘ 
wimteti stoły ći 

1. Podania

lub

3. Życiorys
3. Świadectwo urodzeni*
4. Ostatni* świadectwo szkolne 

równoważne zaświadczenie
6. Skierowani* z miejsca pracy, o r­

ganizacji młodzieżowych, partii 
politycznych, Związków Zawodo­
wych, Samopomocy Chłopskiej.

udział w pracy nad odbudową 
wersytetu Warszawskiego.

Komitet Koordynacyjny sorgonlo** 
wał ponadto szereg wycieczek pa 
kraju, zapoznając gości z odbudową 

!1 rozwojem życia gospodarczego m  
[Wybizeżu 1 na Ziemiach Odzysk** 
nych. Pobyt w obozach wypoczynko* 
wych wspólnie ze studentami polski* 
tai oraz zwiedzenie największych 
uczelni Polski, umożliwiły studentom 
zagranicznym zapoznanie się ■ w»> 
runkami życia 1 nauki polskiej * !* • 
dzieży akademickie].

W ramach letnie] akcji wymiany 
! Komitet Koordynacyjny zorganizował 
również wyjazd studentów polskich 
na obozy wypoczynkowe 1 praktyki 
zagraniczne. Ogółem wyjechało w ra 
ku bieżącym 200 studentów polskich 
do Czechosłowacji, Jugoscławii, Do­
t'll, Szwecji i Francji.

Tegoroczna akcja wymiany zorga­
nizowana przez Komitet Koordynacy] 
ny Polskich Organizacji Studenckich 
słała idę poważnym krokiem na­
przód w dziedzinie zacie’nicnla wię­
zów przyjaźni i koleźeńcłwa studen­
tów pclsklch z uczącą się młodzieżą 
innych krajów.

Akfyuj profesorski
PPS i PPH
dyskutuje problemy

szkolnictwa wyższego
W dniu 15 bm. odbyła się w W ar­

szawie konferencja przedstawicieli «- 
ktywu profesorskiego PPS i PPR z  u- 
działem tow. Leszczyckiego, Drewnow 
•kiego, Żukowskiego, Tułodzieckiego, 
T. Jabłońskiego i Bagińskiego — s r* 
mienia PPS, oraz tow. tow. Jędrychow 
skiego, Sokorskiego, Schaffa, Uziębły 
1 Trojanowskiego Jako przedstawicie­
li PPR.

Na konferencji omówiono szereg 
zagadnień, dotyczących szkolnictwa 
wyższego — w szczególności sprawy 
współpracy PPS 1 PPR na wyższych u» 
czelni ach 1 postanowiono zwołać koa 
ferencją profesorów szkół wyższych 
— członków obu portu s  terenu cała 
go kraju.

Z.N.M.S. uj Szczecinie
organizuje Kursy Przygotowawcze

Z kolei Szczecią organizują Kursy 
Przygotowawcze n* Rok Watępay 
wyższych uczelni. Przeznaczona aą 
wyłącznie dla młodzieży robotniczej 
i chłopskiej, nie posiadającej odpo­
wiedniego wykształcenia. Polska Lu­
dowa chcą za wszelką cenę naprawić 
krzywdą społeczną wyrządzoną przez 
sanacją.

Dzięki Kursom Przygotowawczym 
młodzież w wieku od 19 — 25 lat po­
siadająca wykształcenie szkoły pow­
szechnej 1 pracy samokształceniowej 
może dostać alę na Rok Wstępny, 
aby później oddać się studiom na 
wyższej uczelni.

Przy Kursach Przygotowawczych 
w Szczecinie znajduje edą bezpłatna 
bursa i stołówka, nauka jest także 
bezpłatna.

Kandydat na Kursy w Szczecinie 
' powinien złożyć:

1. Podanie;
2. Życiorys i
3. Świadectwo urodzenia*
4. Ostatnie świadectwo szkolne

lob równoważne aaświadcza- 
ni*i

5. Sklarowanie l  miejsca pracy, 
organizacji młodzieżowych 
partii politycznych, Zw. Za­
wodowych lub Samopomocy 
Chłopskiej.

Wszyscy kandydaci przechodzą 3 
tygodniowy Kura selekcyjny, który 
decyduje o przyjęciu kandydata.

Kursy przygotowawcze dają moń- 
liwość najlepszym robotnikom i chłe 
pom uzyskania wyższego wykształcę 
nia, a  tym samym wpłyną na zmianą 
struktury socjalnej wyższych uczel­
ni, aa  Ich demokratyzacją.

Poioks Ludowa musi oprzeć się •  
element związany z potrzebami mas 
pracujących.

Na Kurs Przygotowawczy w Sicze- 
dnie, przyjmuje sdę w czasie od i— 
30 września. Sekretariat mieści sią 
przy ul. Ogińskiego 14'3.

Rozpoczęcie Kursu nastąpi i poi- 
dziemik* 1947 r.

Zgłoszenia należy załatwiać oaobli. 
de.

J2141

Przatarj n i a i j r a i l c m /
Państwowy Zakład Emerytalny ogłasza przetarg nieograniczony na 

wykonani i  instalacji wodociągowo - kanalizacyjnej w budynku barakowym 
Państwowego Zakładu Emerytalnego przy ul. Inflanckiej 6.

Ślepy kosztorys na wymienione roboty możną otrzymać oraz wszel­
kich informacja, dotyczących robót zasięgać w Państwowym Zakładzie 
Emerytalnym, ul. Inflancka 6, Wydział Zarządu Majątkiem (I piętro, po­
kój Ml) w godzinach od 10-ej do 12-ej.

Wypełnione kosztorysy na podanych formularzach wraz z kwitem wa- 
dialnym w wys. 2 proc. od ogólnej sumy kosztorysu należy złożyć w po­
dwójnej, zalakowanej kopercie, bez żadnych znaków firmowych z napisem: 
„Oferta na wykonanie instalacji wodociągowo . kanalizacyjnej" w kanoe 
lam  Państwowego Zakładu Emerytalnego, ul. Inflancka a r  6 (parter, pokój 
n r 2) do dnia 29 września 1947 r. do godziny 11-ej, Do oferty należy dołą­
czyć odpisy dowodów, upoważniających do prowadzenia przedsiębiorstwa 
(karta rejestracyjna, wyciąg z rejestru itp.). Otwarcie ofert nastąpi da. 29 
września 1947 r. o godz. 12eJ.

\\  aonum w wysokości 2 proc. od sumy kosztorysowej należy wpłacić 
do Komunalnej Kasy Oszczędności, ul. Targowa 65, na konto Państwowego 
Zakładu Emerytalnego nr 99.

Pańftwowy Zakład Emerytalny zastrzega sobie prawo unieważnienia
bnZri t  X* przyczyn oraz bM  "dow iązania ponoszenia jakich-

o wiek odszkodować z tego powodu, rozdzielenia robót pomiędzy kilku
u z n ^  T " 1 '^ WylK,rU prZfidsiębiorcy bex względu na wynik przetargu 
w o k rl» J  7 B Ća! dodatnie8° wyniku oraz przeprowadzenia

r.: : Z  *łn°*C‘ °{en‘ d0datk° Ŵ >  P o m jz y  wybranymi
43139

ŻEGLUGA PAŃSTWOWA
U f l i d t a i i  < •

S T A T K I
Ż e g l u g i  o d c h o d z ą

do Płocka i Włocławku (codziennie)

s f w t a t u ń

1) od przystani lewobrzeżnej 
przy moście Poniatowskiego

2) od przystani prawobrzeżnej 
przy wylocie ul. Ratuszowej

WARSZAWA GŁÓWNA
o godz. 18.00

WARSZAWA - PRAGA
o godz. 19.00

do Magnuszewa, Puław i Jó afawa
w nieparzyste dni miesiąca od przystani Warszawa Cłówna o godz. 12. 

Informacje — tel: 8-95-60 wewn. 30.

INSTYTUT FILMOWY PRZEDSIĘBIORSTWA PAŃSTWOWEGO

„FILM POLSKU W LODZI
podaje do wiadomości:

Wyższa Szkoła Sztuk Plastycznych w Łodzi, ul. Narutowicza 77. ogła­
sza wpis na Wydział filmowy z zakładami: operatorów filmowych, foto­
grafiki i scenografii. Studium trwać będzie 4 lata. Podania z odpisem świa­
dectw (matura licealna) oraz życiory sem składać należy do 20 września rb.

Ponadto w bieżącym roku szkolnym otwiera Instytut Filmowy w Łodzi 
(td. Traugutta 8) — Wydział Szkolenia — kurs przysposobienia filmowego
z wydziałami: operatorów i reżyserów. Czas trwania kursu   dwa lat*
l rok praktyki w Instytucie. Przyjęcie na podstawie egzaminu. Podania 
z iyerorysem i odpisem świadectw (matura licealna) należy składać przed 
I października rb. w sekretariacie Instytutu w Lodzi. Studia bezpłatne.

12101



N r. 2 55  
Dlaczego
zabrakło miejsc?

Tizwerzyetwo Przyj »*nś PoJsko-Ra- 
^iaokW j wyjainia, że sytuacja, która 
-jiaiła. ntiejec* na kartach Legii pod- 
cxaa e*tatnl*do występu baletu Moi-
niejewa (dla częici publicaności za­
brakło wiejąc) spowodowana isoetałk 
przea tłum, który przerwał kordony 
M. O i bezprawni* mifejeca.

Wobec tego Towarzystwo Przyjaźni 
PoJe&o * Radzieckiej przeprasza tę 
caęść publiczności, dla której zabrakło 
Biiejec 1 zawiadamia, ie  pieniądze za 
niewykorzystane bilety odebrać można 
w Oddziale Stołecznym Towarzystwa 
Al StaRoa 24 »

„ROBOTNI K1it S t r .  5 E E S 2

Mężni w  b o ju  — p ie r w s i  w  o d b u d o w ie

Wojsko usuwa gruzy
TŁf IESIĄC odbudow y W arszaw y trwa O chotnicze drużyny ; g ^ ac* C y g a ^  > S t e S w i T  /^ r^ ia ^ r 'cen frk in S 'o  W SI SZJ1W ̂
M  złożone z robotników, urzędników ,• m łodzieży, przed staw i-| ™ 5ze któ;“ ^  zlmie ,94b roku Narządu Przemysłu Cukrowniczego,
Cieli całego społeczeństw a codziennie oczyszczają z gruzów  pla-j ^ , 2„ ; ł# Warszawę z dymiących je-! Spożywczego, energetyki, CkiiKaU
ce i u lice  .m iasta niepokonanego j „ „  t s {M t t  \ gruzów. Saperzy, Rybnej, a takie -  LOl-u, R

1 u j i i c  r  . . .  . . ___Fshrvki  Kar  a bilów . BOS-u — tram-

cy
a  odbudowujemy

^ 7= * ^  m  ̂ ! = S ś r . 5r  « BOS" - _  ... . . .
z o w a n ia  W a rsz a w y  w  s a m y m  je j s e ic u  R y n k u  S ta re g o  to olbrzymi Plac Zwycięstwa z płytą Rynek Starego Miasta -  seret wal- osłągrj sto w dzielnicy
s ta . W  g o d z in a c h  p o p o łu d n io w y c h  n a  R y n e k  p r z y b y ł  o to c z o n y  ■ Nieznanego Żołnierza. Swój czącej Warszawy,, którego gruzy ,W* ście, gdzie zebrano 141.633-50 t l  I » •
g e n e r a l ic ją  M in is te r  O b ro n y  N a ro d o w e j M a rs z a łe k  P o ls k i  M i- j  w urban|stycznycli planach ssały tyk  Pradze -  Południe -  100.170 H. Bar.

*  W zbiórce ulicznej przeprowa­
dzonej w Warszawie w do. ł4 bas 
na rzecz odbudowy ztolicy zebrano 
ogółem 613 650 zł. Najlepsze rezuiUl-

Sródmieu

chał Żymierski. i pr/vszlci Warszawy wyraziło, przystę- j sic wysiłkiem całego społeczeństwa
i Pokryty pyłem plac zazielenił się od ^  w,asnym zakresie do od- i jako pomnik trwania i niezmołonej
(wojskowych mundurów. Do pracy stó-j rluovVar|ia j 0dbudow? całej t.zw. żywotności narodu polskiego. Pracą 
| dęli żołnierze i oficerowie — ci c0 q s. Saskiej. i tych żołnierzy, którzy zzłi do Polski i
! spod Lenino, spod Tobruku i Dunkier-i j>ziś w mksiącu Odbudowy War- j  tych wszystkich, którzy na miejscu

_  i  J  . , * r "  . _____ h r  !ki’ w/ty c « « l drogę do Polski nfe■ 0fiCerbWle agłoslil tfijt godziny i pfźettWali. (dt>)przybędzie Warszaiuie na jesieni or* ;szczędząc otiar i krwi «■ w««osci pozag,użbuwt!f8 _ prilcy nad _5.000 n o w y c h  d r z e w @ k |
W ydi Ogrodniczy, który urządził 

piątonie w tym roku ffl. ih. pL 
3 bav."iei«la, pL Trzech Krzyży i Park
Ujaedowskj — w okresie jesiennym
s*«adzi w Warszawie jeezcze pięć ty­
sięcy drzewek liściastych. Oprócz te­
go cały szereg parków (m. io. p£ćk 
Paderewskiego j Żeromskieigo) otrzy­
ma śwterkj (także srebrne)

w zimie nie zmieniły się one na choin ° j czTzn/ '

•* VJł»l , iU’ns.v or vviczvj • I r  1 * .
Należałoby sobie tylko żyozyć, aby I Zbawiciela, (pa)

W  Ó U 1 U C   J .  ,

ki. Nie w ątpim y, ie  W ydz. O^rodtmęzy 
erobi wszrc.tiko, aby tem u ta jjoo iec , 
a le  p rzed e  w s z y s tk im  Uczymy a a  p o ­
p raw ę w arszaw iaków .

N a jesieni rb . zostaną  tak że  w yko­
nane p race  przygotow aw czo - n iw e la ­
cy jn e  n a  pl. Inw alidów , k tó ry  już- W
przyeż łt*"  roku  p rzyb ierze  w y f .ą d  pl.

czasu pozasłużbowego
! odgruzowaniem stolicy.

WSPÓLNIE Z NARODEMIMIENIEM WARSZAWY
NA U S i ACH — . , , i Dzielnie i po prostu przystąpiło

....boiewym krwawym simkmra dQ cy M,l!;rR jesł jl;ż 0(1
szedł żołnierz Polski do k raju ' — sio-, y . . p — u... •»..
wa te wypowiedział Marszałek przed

Zs malu wozdw
Radia zalnsta-mikrofonem Polskiego 

i  Suwanym na placu.
| Dżisiaj wojsko stanęło na nowym 
Urońcie. Froncie odbudowy kraju, pr»y

potu zielona koszula Marszałka ' ty- , 
mlerskiego. Niknie olbrzymia kupa j ® w
gruzów spod kamienicy „Murzynka" i Przadłużona linia „25" ucieszyła

ale po 
kojnuni-

, BftryezlióW". W rękach i 2 generałów: | riewrątpliw-ie warszawiaków,

T r z y a o w s e z e s n e
z a p e w n i ą  W a r s z a i u i e  ś s u i e ż e  m i ę s o

(•prawa nie jest błaha.
Od wybudowania niezbędnych 

Chłodni mięsnych, zńlaiy w znacz­
nym stopniu zaopatrzenie miasta. W 
obecnej bowiem chwllj Rzeźnia Miej­
ska na Pradze, będąca generalnym 
punktem zakupu dla kilkuset war­
szawskich jatek, nie dysponuje od­
powiednim pomieszczeniem, w kló- 
jym  diożna by bezpieczni* przecho­
wywać towar Dni upałów eą prze- 
kleketwem izeżnl. Towar musi być 
rozprzedany w przeciągu doby, w 
przeciwnym bowiem ranie grom mu 
zepsuci*

OD f u n d a m e n t ó w

W  końcu liipca rb. SPB rozpoczęło 
prace przy odbudowie zniszczonych

Uwaga!
Kursy maturalne

Stołeczny Kom. OM-TUH, ul- Mo­
kotowska 34 zawiadamia, *e kursy 
maturalne (dużej matury) rorpoesy- 
naja zajęcia dla wszystkich wydzia­
łów w czwartek da. 18.1X.47 r. o godz. 
1 7  w B.U,K„ Al. Sikorskiego, W P-

87*/» pomieszczeń dawnej chłodni, 
znajdujących się w obrębia Rzeźni 
Miejskiej na Pradze (Sierakowskiego
I ' 3 ) . ^  ,

Na tegoroczne prace przyznanych 
jest i I milionów id. Za sumę tę od­
remontowane zostaną częściowo 3 
hale (przedehłodaiia, chłodnia właści­
wa i miejsce sprzedaży) o łącznej 
powierzchni około 1.000 m. kw. Cał­
kowite ukończenie prac budowla­
nych wymagać będzie dalszych 11 
tnilionów ał. O iie smajdą się kredyty, 
już w pierwszych miesiącach przy­
szłego roku zostaną odremontowane 
budynki, z których w obecnej chwili 
pozostały tylko fundamenty.

Projektodawcą nowsj chłodni Jest 
lnż. Henneberg. Chłodnia ma być u* 
rządzona w sposób możliwie najbar­
dziej nowoczesny. Mięso przesuwane 
będzie i  przedćhłodni przez chłodnię 
do hali sprzedaży na specjalnym sy­
stemie zawieszonych u sufitu 6zyn- 
Pozwoli to  na o s z c z ę d n o ś ć  » lł i da 
możność znacznego usprawnienia

P HALE — TO NIE WSZYSTKO
Ukończenie prac budowlanych nie 

jest jeszcze równoznaczne t  ódda*

jednak ciągle za mało.
Czy wobec tego, ża na „9" jest 

(jak dotychczas) b. mała frekwen­
cja — nie należałoby d dać t  tej li­
nii jednego lub dwóch pociągów na

gen. SżSieełdego* Mosstłra, Bordzi- J „bliższym przyjrzeniu eię 
jMwskiege, Półftirzyckiego, Orabczvrt-: t-acji na tej linii okanuje się w piak- 
) skiego, Góreckiego, PasżWewksa* K u-' iyce, że obecnie jest się niewątpli- 
' szkl, PrugarrKetiiriga, Nossa, Rudolfa ■ wie trudnie) dostać z Warszawy na
I RółiSzcźiikś — tbH;r.js kilofy i łopa- pragą p odwrotnie), niż przed tygod-

j ty. Pracuję wehftf całń brać źoinief- i njelEL
Eka. Córaz to Ittńy ttópełniotiy gtuieuL Nie v<-ątpimy, że MZK przemyślały
samochód odjeżdża z Rynku S tarego! wyposażenie nowej linii
Miasta. Z megafonów płyną dźwięki I 2 5 " w tabor i uczyniły wszystko, 
mazurków i polek, grają też „Okę" — 1 abv tegQ taboru było dość — jeM go 

nieiti chłodni dc, użytku. Odbudowa- j melodia przyniesiona z odległych ro-| 
ne hala wyposażone nadto zostaną j syjskieh równin, ?. bp^w ego Sżiaku ( 
w specjalne urządzenia, dzięki któ- j zagrzewa teraz do pracy, 
rytn ziitti będzie tu trwać przez eałyj n a  RYNKU STAREGO MIASTA J 
rek. I Praćlijfe jeditciciaśnie ca'Ł dzielnica ]

Koszty Wewnętrznego Wyposażenia | południowa, pracownicy Centralnego „25"? (pa).
są większe niż koszty wszystkich j    —---------------------- A-*-— —
prac remontowo - budowlanych. Scia I 
tiy hal muszą być wyłożono korkiem, j 
co pochłonie przeszło 6 milionów zł.
Poia tym chłodnia zaopatrzona zo­
stanie w skomplikowaną aparaturę e- 
laktryczną, dzięki której W halach! V/arsżaWskie Pogotowie, znajduje d/.ie: ^ b u r z a n ie  murów, wywózka
będzie można dowolnie tóg litować t gję obeente W w yjątkowo tftldnych i gruzu. Wykonanie stropów, dachu 1 
temperaturą. ! w arunkach lokalowych. Mieści ś ię ! zamknięcie otworów. W razie po-

it ! przy ul. Hożej 41. W arunki pracy j myślnego rozwiązania trudności fi-
Uruchonlieńle chłodni — to śprti- \ Są bardzo Ciężklft, ze względu na Wy nansowych całość prac może być 

wa zaopatrzenia 500.006 toieśżkań- | ją tkow ą ciasnotę. Ambulatorium, dy j skończona do lutego 1948 r. (wk).
żiirki lekarzy 1 Służby fućfiU miesż- 
ćżą się w  jednym  dwoiizbowym loka- j 
1U (Sklćp). Biuro — w mieszkaniu j 
pryw atnym  (dom Kasy Pożyczkowo-j 
Em erytalnej Elektrowni).

Działalność Pogotov.da stale Wzrfe- 
Sta. Obecnie załatw ia się przeciętnie

J u ż  z a  k i t k a  m i e s i ę c y
Pogotowie we własnym gmachu

N ie w id z ia ln y  d etek tyw

eów stolicy w zdrowe j śWieże mięso.
Warszaiwslca rzeźnia bije ok. 15 

tyś. sztuk (nierogacizny i rogacizny) 
miesięcznie. Zapotrzebowanie na to­
war w dni mięsne jest tak duże, ie  
trudno sprostać wszystkim zamówie­
niom. —— ---------   —. i---------- ------

Brak odpowiedniej chłodni unie- : około 600 Wypadków, 600 przewozów 
moźtiwia w lacie zrobienie większe- ; i 400 -wezwań do nagłych zachorowań
go zapasu, co w rezultacie niezmiernie 
utrudnia stosunki handlowe, dając w 
rękę atiit pc.kątńym rzeżnikom. Jest 
to również argument poważny, ponie­
waż taki stan rzeczy wyklucza prak­
tycznie kontrolą lekarską, stwarza­
jąc możliwość uboju sztuk chorych-

(wk)

W Ciągu miesiąca.
Powołany w  m aju br. Kom itet Od 

budowy Pogotowia Ratunkowego (W j 
rocznicę 50-lecia istnienia) wykona! j 

-już znaczną część pracy. Ffzygoto-j 
w ał i zatwierdził plan odbudowy bu-1 
dynku przy ul. Hożej 58.

W bieżącym roku ukończone b ę - !

W  jrdnym  t  numerów  „Wiadomości pet 
Literackich." pisał przed wojną Słonim  

' tk i  o literaturze tensacyjnej i kry ­
minalnej. D ritia j trudno pamiętać, a 
tym  hardziej odnaleźć artykuł, nie­
mniej utkw ijo mi w pamięci, ie  była 
to raczej obrona „literatury podrób  
n i ę z e f J e ż e l i  taka •powieść jest in- 
teligenlnte napinana i daje rozrywką  
um ysłowi nie ma powodu do poląpie-
nia. ,

To same odnosi *ł? ao fiim ow W 
rodzaju „Niewidzialnego detektyw a*, 

film  am erykański

to p p e r  p o m a c a j  
M łodszej publiczności polskiej, któ 
ra nie pamięta świetnych przędą 
wojennych filmów „Niewidzialne mai 
żcńslwo" i „Niewidzialna ryw al 
ka“, warto zwr.ócii uwagę, ie  ów Top 
per jest postacią nie ty lko  bardzo po­
pularną, ale i „seryjną", czyli, ze co 
pewien etos serwuje się pub licm osc  
am erykańskiej „dalszy ciąg przygód  
Tc.ppera•' l  równym powodzeniem, jak  
dalszy ciąg przygód Tarzana".

„Główna bohaterka Jocn Blondcil 
jest stosunkow a nieciekawa t reżyser

* f)moadza bardzo ciekawą inow ację,\ 'koy doi Rutk każe je j tn ik a i ostetę- 
■ - ■ * - J“-L dzając, w idzom je j głupiutkie] twa-

rtycz  ki. J e j partnerko Cttroh Landis

C ’ opałowy, suchy, wysoki ga- 
S * m r  lufipjj, w partiach wagono­
wych do natyciinilastowcj dostewy 

p o l e c a
Powiatowa Spółdzielnia Samopomoc 
C hłopska w W-Wie, H oża 27, teł. 86-111 
Składy: ul. tirzybowska 40. 12116

( T E S f K Y )
TEATE EOLSKI (Karasia *)!
0xw kH *kt g. t s  „W ilk i i owce .
Plęteli: g. )S , .Hamlet •
Sobota! (t. 18 „Hamlet ,
Ci?a r«  iioz.MAl W źt l (y!- Marshal J 

kowsta “ ł- i " " . ;  fl.M ..Cłdowtek, który j

j „TE< ZA"
i detektyw",

„8VKENA” (Praga. 
.P ięciu  zuchów .

(Suzina 4): „Niewidzialny

Inżynierska 12)

wpro*vaunf ; "V  j / l
mieszając kilka jak dotychczas odręb­
nych i samoistnych Mylów.

j t s l  io film  niesamowity i  mordercą 
u s tę p u ją c y m  niema! w yiljetnl* w  
czarne; pelerynie, komedia sensacyj­
na - pościgowa z kapitalnym  wprost 
zo kn ó czen iem -M m  detek tyw istyczny

jest ta  to śliczna i dobrze w ykorzysta­
na U) ładnych fotografiach. N ajlepszy 
jest jednak jak zawsze Topper Ro­
land Younjfr kom ik o bardzo osiczęd■

z a k o l e , ' - f u m  ZftZlmi'
z wiecznie aktualną y r j  j Burkę) zawsze rótopie świetna. VYyrdi-
Z n 2 k L £ ń Z m e Z k i  obyczajow ej) nią się fe i reszta obsady z ntesamo-

o zazdrosnej żonie l mężu pechowcu-IfflBrUł/Iir/ iU-Ilz* k ' '‘I"” |
IV oryginale tiIm nosi ty tu ł „Top-

8 t » h l O n y
p 1 o m b o w n i e e 
n u m e r k i  

e m a l i o w a n e

STEMPLE 
S Z Y L D Y  
P A P f E R
r : v ’.v:»PIOHIER«l^
Fjzavalnie od 1974 f

i« a ł e r
n i ś m i

j witym  ojcem (H . B. W arner) i tako- 
chittiytn stolerem  (Danntś O 'Neele) na 
czele, Osobne etnóudenie należałoby 
się m lirtynow/ (F.ddi, Anderson), któ­
ry w tti/tmi nic tym  zam ku przeżywa  
prtygody przerastające jego (i nie 
'tylko jego) wyobraźnię.

Nie należy dopatrywać się w tym  HI 
mte ani wartości społecznych, ani kul 
finalnych, rozrywka nic jest m nie w  
najlepszym  My tu, d/e ty lko  ludzie <? 
zdecydowanie kwaśny eh hnmo-ach mc 

nie tabaufhf.
LEON BU K O W IEC KI

1 (ul. M
„driówiw,

.. uh»i snuarel 
TEATH SHTŻYfiitNT D. W. P. (Ul. Kró­

lew ska 13): nieczynny.
T EA T R  M. O. „ iT tU U D ”  (Ul. N.aroWa)

nieczynny.
TEA TR  MĄŁT (M arszałkow ska 

godz. 18.30 P ygm alioh".
T i iA r n  im io s z u c u n v  (kaiv.oysWiegc.

30, - -óda 18.SO „S ta rzy  P rzy jac ie le  .
TEATR ,jA 8 K 0 ł,K A ” (MarszatUoWsIia 

89): „Uisiowiek *a burta” . Pocz. sod*. 12. 
W  hiedzłet® o g&aj.

„T E A Tit BBlECll W ARSZAW Y" (Sttt 
dio, K arow a 31). W idow iska rozpoczną 
ai« 1 październ ika br.

W OLSKI TKATB BMW II  (Wolłka 8)
N ieoiynny.

„WRóftELEK WARSJŚAWSSL* (ul-
Zvgmunl&Wska 8). W esel* reMhjtkA p t.
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ZIEMNIAKI
t!ia świata pracy

Odbyła się w F astłn u n  Aprosrł- 
żacyjhytti w W arszawie k o n tam i 
cja w sprawie gnOpatrcenta świata 
pracy w Biemnlakl, Na konferencji 
ustalono, ic  od 23 bm. „.Społem* 
wydawać będzie aienutiakl ar 
swych majiazynów przy ni. Stawki 
i ul. Stalowej, w eonie 675 złolyeli 
r.o 100 kg.
* Celent otrzymania ziemniaków. 

jMiszekcgólne zakłady proey winny 
sporządzić listy zbiorowa, które 
poświadczy Warszawska Rada 2w 
Zawodowych (Referat Ekonomie* 
ny).

d io aktywny udział w akcji żhlóf* 
kowej na rzecz odbudowy stolicy 
biorą tramwajarze, którsy spiiedall 
od 1 bm. cegiełek za 439.190 zł. 
ie Stronnictwo Ludowe organizuj* 
w sobotą 20 bm. akcję odgruzowania 
stolicy. W akcji tej wezmą udział 
wszyscy czł nkowie SL, zamieszkali 
w Warszawie oraz chłopi z okolic 
podwarszawskich, którzy przybędą w 
tym celu do stolicy z narzędziami ł 
furmankami. Frzewldźlany Jest przy­
jazd około 1000 furmanek.

Odgruzowywanie hędie się odbyw* 
lo w następujących punktach: na uli­
cy Złotej, Miodowej 1 Flory orai przy 
poszerzeniu ul. Marszałkowskiej, 
przy Ogrodzie Saskim od KrótewskiuJ 
aż do Próżne],
*  21 bm. o gćdz. lD e j Korpus Bez­
pieczeństwa urządza na Stadionie 
WP pokaz tresowanych psów. W cn- 

i łej Polsce znajdują się dwie „psie «• 
kademle", popis więc będzie nolw 

: żal do ciekawych Imprez. Pokazy e- 
bejrną: tresurę, dyscyplinę, spraw­
ność w gimnastyce, w poszukiwania 
śladów, pilnowanie osób I przedmio­
tów, óbiónę przed napaścią 1 ogólna 
pożegnanie z publicznością przez „u*- 

1 nie głosów". Dochód z imprezy prze­
znaczony całkowicie na rzecz odbu­
dowy stolicy.
i t  Balet Molslejewa, który podcza* 
swych występów gościnnych w Pol­
sce zbierał składki na odbudowy 
Warszawy, uzyskał łącznie s docho­
dem z przedstawienia na Stadionie 
Legii (22? tys.), sumę 1.003.983 zL 
plus 300 franków francuskich. Do su­
my tej dołączył 80.000 zł. z własnych 
funduszów, co stanowi razem sumę 
1 miliona 85 tysięcy 983 zL plus 500 
franków francuskich. N
is Na odbudowę mostu Śląsko-Dą­
browskiego zebrano już w woj. ślą­
sko-dąbrowskim 118 m llk ZL W 
pierwszy m tygodniu września br. 
wpłynęło do Knmltehi 3.070 tyś. zł. 
Oprócz akcji zbiórkowej Komitet 
Wojewódzki rozprowadził Znaczki ®- 
kolicznośdoWe na sumę 20 tailn. zŁ
#  Zebrani z Inicjatywy PPS 1 PPH 
16 bm. pracownicy Departamentu 
Morskiego Min. Żeglugi, uchwalili ]e„ 
dnogłośala ofiarować Jednodniowy 
zarobek.
*  Zarząd Stoi. Okr. Zw. Inwalidów 
Wojennych k. P. wzywa wszystkich 
członków do spełnienia obowiązku w 
odbudowie Warszawy, Zbiórka 21 
bm. o godz. 7.30. Członkowie Związ­
ku zamieszkali ba Pradze Zbierają się 
przy ul. Targowej 69, członki wla 
Związku zamieszkali w W arszawie— 
na Pl, Krasińskich.
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Sir. 6

N a kongresie angielskich Trade-Unionów (II)

Polityka
i nacjonalizacja

„ H O B O T H I K Ot H r- 255

zagraniczna
p rz e m y s łu  s ta lo w e g o

Felieton złośliwy
n ap isan y  w  dobrych in ienciach

Southport, we wrześniu 1947 r.
Kongres wyczerpał swój porządek 

dzienny na kilka godzin wcześniej, 
m i jego organizatorzy to przewidzie­
l i  Zamiast pełnych 5 dni, obrady za­
jęły  tylko 4 i pół dinia.

Kongres zatwierdził 483 rozdziały 
sprawozdania Rady Naczelnej i prze­
głosował 79 rezolucji i wniosków. 
N awet angielska prasa z powodu bra 
ku miejsca opuściła w iele ciekawych 
momentów Kongresu. Prawie nic nie 
pisano o dyskusji w sprawie udziału 
pracowników w zarządzie znacjona- 
Uzowanych przemysłów. Wspomnia­
no tylko w kilku słowach o dyskusji, 
która toczyła się w, sprawie trybu­
nałów rozjemczych. Kongres rzeczy­
w iście nie przepuścił ani jednej dzie- 
dadny życia robotnika i obywatela.

SPRAWY 
POLITYKI ZAGRANICZNEJ

Do trade -  umionów należą robotni­
cy  wszelkich poglądów politycznych. 
Poza labourzystawi należą do nich o- 
aryw iśde komuniści, a nawet kon- 
**nvaty&a, (liberałowie i inni. Ko­
muniści, dzięki swej żelaznej dyscy­
plinie w zarządach związków mają 
dość wielką ilość członków.

Mimo różnolitości składu człon­
kowskiego trade • unionów żadna z 
razolucji na Kongresie nie była bez­
pośrednio skierowana przeciwko rzą­
dowi. Rezolucja, wzywająca rząd do 
ściślejszych stosunków handlowych 
s  ZSRR, wniesiona przez związek 
transportowców, została Jednogłoś­
n e ,  bez dyskusji, przyjęta przez 
kongres.

Trzeci dzień kongresu był w  dużej 
mierze pośw ięcony sprawom polity­
ki zagranicznej. Na ten dzień Rada 
Naczelna zaprosiła Ernesta Bevina, 
by w ygłosił do delegatów przemówie­
nie. Było to najdłuższe przemówienie 
na kongresie. Trwało przeszło godzi-

(KORESPONDF.NCJA WŁASNA „RO BO TN IK A ")
około 13 milionów ton stali rocznie, 
czyli więcej, niż cała pozostała Eu­
ropa. Gdy zaczął się kryzys gospo­
darczy, w łonie rządu pow stał zatarg.

przez wzmocnenie je j pozycji na ryn 
kach eksportowych..
O NACJONALIZACJĘ PRZEMYSŁU 

STALOWEGO
W ielką krzyw dę wyrządzono by 

kongresowi, gdyby go sobie wyobra­
żano jako  posłusznego manekina, któ 
ry zawsze głosuje, jak tego chce kie­
rownictwo lub jak sobie tego życzy 
rząd. Nic podobnego. Jeśli chodzi o 
uczucia kongresu, o jego za-sadnicze 
nastawienie, o jego sympatie poli­
tyczne, lo niewątpliwie były one po 
stronie Parlii Pracy. Ale to wcale nie 
znaczy, / e  delegaci powtarzali, jak 
pacierz, śrszystkp, co im mówiła Ra­
da Naczelna lub rząd. Pokazali to 
kilka razy. Raz, gdy mimo apelu Ra­
dy, dużą większością głosów uchwa­
lili rezolucję, domagającą się natych­
miastowego wyrównania płac dla 
mężczyzn J ' kob iet Drugim razem, 
gdy po bardzo dobrym przemówieniu 
delegata żydowskiego związku p ie­
karzy w Londynie, kongres olbrzymią 
w iększością odmówił przyjęcia do 
wiadomości paragrafu sprawozdania 
Rady, omawiającego Jej akcję prze­
ciwko działalności antysemlcko-fa- 
szystowskich grup. Kongres zażąda! 
energiczniejszego wystąpienia wobec 
rżądu w tej sprawie.

Prawdziwa batalia rozegrała się w 
sprawie rezolucji, wzywającej rząd 
do wniesienia podczas najbliższej se­
sji parlamentu ustawy o nacjonali­
zacji przemysłu stalowego.

Podczas kam panii w yborczej do 
Izby Gmin Labour Party ogłosiła li­
stę przem ysłów, k tó re  chce uspołecz­
nić, jeśli o trzym a w iększość w p a r­
lamencie. W przeciągu dw óch lat 
rząd Partii Pracy przeprow adził 
przez obie Izby ustaw y o uspołecz­
nieniu w szystkich przem ysłów, któ-

nę. Najważniejszą jego nutą było we I re znajdow ały się w prcgram ie w y­
zwanie do związkowców, by umoc- 1 borczym Partii, za w yjątkiem  jedne- 
a ili niezależność polityczną Angli: go: stalowego. Jest to potężny prze- 
przez podniesienie Jej produkcji, mysł, produkujący w  tej chwili

Balet Moisiejewa na Odbudowę Warszawy

cudzoziemca była to istna szkoła po­
znania angielskiego robotnika, dzia­
łacza starych  trade  - unionów. Na 
tym kongresie ;jedna rzecz by ła  poza

Zdecydowałem się wyjechać do wód. 
Trochę, żeby odpocząć, trochę ieb y  się 
leczyć  —  jednym  słowem ideał przy­
jemnego z pożytecznym.

Za radą przyjaciół wybrałem jedno 
t  naszych dolnośląskich uzdrowisk. 
Miejscowość cicha, nie za bardzo mod­
na, wspaniale źródła i jeszcze podob­
no urspanialsza borowina, która jest 
(ku wiadomości łaikówj gęstym, cie­
płym błotem. W tym błocie moczy się

W iększość rządu doszłs d t r zpko-

« T i L tu

wszelką wątpliwością. Rząd ma do odpowiednich kuracjuszy. 
przezwyciężenia olbrzymie trudności ! Bardzo w szystko z początku było  

_      i ładnie. Dom Zdrojowy ogromny, po­
koje pięknie urządzone, na dole ła-

N erw ow y p u n k t L on d yn u  —  najruchliw sze m iejsce City. Ną 
wprost — budynek Giełdy. Z lewej strony potężny gmach Ban­
ku Angielskiego.

w szelkiego rodzaju, tak gospodarcze, 
jak  i polityczne. A le jeśli socjalizm 
w Angiii może na  czymś budować, 
to Jest to mimo wszystko potężna 
organizacja  8 milionów angielskich 
związkowców.

LUCJAN BLIT

Igor Moisiejew (w kapeluszu) i młoda aktorka Kiwa Pak 
(z lewej) przy przeliczaniu zebranych ojiar na odbudowę 
W arszawy. (SAP)

nanie że nacjonalizacja tego przem y­
słu musi zostać odłożona co n a j­
m niej na  rok. Uzasadnieniem tego sta  
now iska m iało być przeciążenie apa­
ratu państw ow ego z powodu objęcia 
w zarząd poprzednio znacjomalizowa- 
nych przem ysłów i obaw a, że uspo­
łecznienie przem ysłu stalow ego w o- 
kresie  kryzysu może żle eię odbić 
na  jego w ydajności. M niejszość w 
rządzie, głównie m inister zdrow ia 
A neurin Bevan, poparty  przez m ini­
s tra  w yżyw ienia Johna S trachey’a u- 
waża, że nacjona lizacja  6tali pod­
czas najbliższej sesji parlam entu bę­
dzie demonstracją wobec własnego 
społeczeństw a i całego św iata, iż 
mimo kryzysu rząd ani przez chwilę 
nia zatrzym uje się na drodze prze­
kształcenia Anglii w socjalistyczne 
społeczeństwo. Dla rządu było sp ra ­
wą ważną, jak  kongres związków za- 

' w odowych ustosunkuje się do tego 
zagadnienia.

Gdy kongres przystąpił do rozpa­
trzen ia  w niesionej przez 2 związki re 
zolucji, w zyw ającej rząd do na tych ­
m iastowego uspołecznienia przem ysłu 
stalow ego, przew odniczący odczytał 
list od m inistra zaopatrzen ia” (które­
mu podlega przem ysł stalowy), za­
w iera jący  k ró tk ie  ośw iadczenie, iż 
rząd uważa, ża w tej chwili nie da 
się znacjonalizow ać przem ysłu, ale 
że zarazem  przyrzeka, iż odpow ied­
n ia  ustaw a zostanie w niesiona do par 
lam entu n ie później, niż w 1949 ro­
ku, to znaczy w okresie trw ania  o- 
becnego parlam entu.

Dyskusja była wyjątkowo gorąca: 
były przeryw ania i oklaski. Potem 
sala zażądała głosowania. Głosowano 
w edług ilości członków, k tóre  repre­
zentow ała każda delegacja zw iązko­
wa. Prawie S milionów głosów padło 
za stanowiskiem rządu. Przeszło 2 
miliony 300 tysięcy poparło stano­
wisko przeciwne-

•  *  •

Codziennie na kongresie przem a­
wiało kilkudziesięciu mówców. Dla

O dpowiedzi
Redakcji

„Pacjentka". Możemy Interweniować 
tylko w wypadku konkretnych zarzu ­
tów.

W. O. 1 Osłonek partii od 1*08 t.

I Prosim y o podanie faktów.
J. Blaazrzyk — Kraków. W K rako­

wie przy ul. Piłsudskiego 20, znajdu­
je się zbiornica (nr 6) Państw. Cen­
trali Złomu i tam należy się zwrócić.

F. Ozdobiński. Zarzut jest tylko po­
zornie słuszny, gdyż alkoholizm u nie 
zEtkwiduije się z dnia na dzień i jeśli 
rałe byłoby sklepów z legalną sprze­
dażą wódki, to sprzedawanoby po ta­
jem nie bardziej szkodliwy dla zdro­
wia — bimber. Lepszą jest rzeczą, że 
sklepy te prow adzą inwalidzi, m ogą­
cy w ten sposób zarobić na życie, 
nłż gdyby byli oni ciężarem dla pań­
stwa.

Popis kolarzy czechosłowackich
Helenouiiena torze in

Na zakończenie występów kolarzy 
czechosłowackich w Polsce, odbył się 
we w torek na torze w Hcdenówie 
pierwszy po w ojnie wyścig am erykań­
ski param i przy świetle elektrycznym 
W wyścigu wzięło u<lziaJ 8 pór. Cze­
si, jako lepsi sprinterzy, narzucili 
silne tem po i po ó okrążeniach zdo­

byli 400 mtr. przewagi, której nłe 
utracili do końca, mimo usilnych sta­
rań Polaków Beka i Pietruszewskiego 
oraz Napierały i K&piaka.

W ogólnej punktacji zwyciężyła 
para czechosłowacka Gihlar—Stepsmek 
(17 pkt) przed Bekiem i Pietrasrew- 
skim (12 pkt).

Tenisiści sztokholmscy przegrali
również w Katowicach

Tenisiści sztokholmscy po zawo­
dach w W arszawie, udali się do  Ka­
towic, gdzie rozegrali drugi mecz 
Sztokholm — Katowice- zakończony 
zwycięstwem Katowic w- stosunku 3:2.

W pierwszym  dniu Kończak w grze 
pojcdyńczej pokonał Blomqvista (Szt.l 
w ygrywając wszystkie 3 sety 6:1, 6:0, 
6:2. W grze mieszanej para szwedzka 
Klofsten — Rohlsson pokonała parę Ję 
drzejowska, • Chytrowski 4.6, 6:4, 6:3. 
W drugim dniu Jędrzejow ska poko­
nała Klofsten 6:1, 6:0, a Blomqvist 
wygrał z Nlestrojem 6:4- 7:9, 6:1. W 
ostatniej walce para polska Kończak, 
Niestrój pokonała parę szwedzką 
Blomqvist—Lettstroem  8:3, C:l.

Po meczu w Katowicach Szweda* 
wyjechali na turniej do Sopotu.

MistrzosUua
tekko-atlelyczne
ZRSS u; Gdańsku

W najbliższą sobotę ł niedzielę od­
będą zię w Gdańsku-Wrzeszcz m i­
strzostwa lekkoatletyczna Związku 
Robotniczych Stowarzyszeń Sporto­
wych konkurencji kobiecej 1 męskiej. 
Udział w mistrzostwach zgłosiło oko­
ło 2S0 zawodników, wśród których 
znajdują się czołowi lekkoatleci Pol­
aki- jak: Mitanowa, Lomowslu, Jtie- 
Las, Boniecki i inni.

cienki, kąpiele mineralne { borowinó- 
u/e, przed domem bije kitka źródeł, 
M. in. słynna Pieniizwa Szopena, nad 
którą unosi się wieczorami duch bla­
dego Fryderyka. Rzeczywiście cicha, 
rzeczywiście nie bardzo modnie { rze- 
czyuMicte„. ech, opowiem po kolei.

Zbadał mnie doktór zdrojowy. Spe­
cjalność — ginekolog. P od tym wzglę­
dem czułem się wprawdzie nieźle, ale 
potulnie zgodziłem  edę na pnztfdsonu 
mi „zawijanie* borowinowe. Otrzyma­
łem niesłychanie szczegółową kartę ku 
racyjną i skierowano mnie do kasy. %u 
piłem bilety na dziesięć zawi/ań t po­
kornie stanąłem przy drugim okienku, 
gdzie widniała kartka tarowani*u. 
Energiczna panienka, rozpatrzyw szy  
kilka kolosalnych, pokrytych cyframi 
arkuszy papieru, zdecydowała, te  tan 
wijany będę eodziem łe w kabinie nr 3 
o godz. 10.

Punktualnie o godz. 10 następnego 
dnia stanąłem przed drzwiami kabi­
ny nr 3. Po 15 minutach stukania w y­
łonił się barczysty autochton, oświad­
czył, te  kabina zajęta i, te  trzeba cze­
kać. Czekałem. Po dalszej godzi­
nie zdecydowano się mnie wreszcie 
wpuścić, ale do kabiny nr 2, gdzie po 
krótkim kwadransiku czekania wto­
czono ogromną balię z błotem. — Do­
stanie pan pełną kąpiel — autoryta­
tyw n e  orzekł autochton.

— Kiedy doktór„  — nieśmiało za­
oponowałem.

—-  Ecfi, tam doktór... —  lekceważąco 
machnął ręką autochton.

Cóż? Wlazłem, siadłem a  miękkim  
błocie l jeszcze szybciej wyskoczyłem , 
nadziawszy się odwłokiem na ostry ka­
wałek szkła.

— Zdąrza etę — ośw iadczył au­
tochton — teraz borowina nie bar­
dzo czysta.

Lekarz przepisał 44 stopnie i 15 mi­
nut zawinięcia w kabinie nr 3 o gods. 
10. Ja otrzymałem 40 stopni przez  
25 mtnut w kabinie nr 2 o godz. lI.lO  
w  formie kąpieli po szyję. Następnego 
dnia pow tórzyło tlę  to samo, z tą róż­
nicą, ie  w kabinie nr 15 zaaplikowano 
ml o 10.45 półgodzinną nasiadówkę. 
Podobnie działo się przez następne 
dw a  dni.

Zrezygnowałem. Moje postronkowa- 
te nerwy jednak nie w ytrzym ały, 
zw łaszcza, ie  kojące blotko w ostat­
nim dnia podano mi w  postaci wrzą­
cego okłada, co nerwów absolutnie nie 
fest w  stanie ukoić.

W  związku z pow yższym  powstaje 
szereg pytań, które pozwolę sobie na 
tym miejscu zadać:

1) Dlaczego w uzdrowisku X (dośuAad 
cterda moje — chcę wierzyć  — są o- 
d osobni one / nie zamierzam ich uo­
gólniać) personel nie honoruje pole­
ceń lekarza.

2) Dlaczego w tym samym uzdrowi­
ska młoda panna marnuje najpiękniej­
sze lała swego życia za okienkiem  
„ P la n o w a n ie k ie d y  jest to zupełnie 
bezużyteczne.

3) Dlaczego podobnym postępowa­
niem psuje się opinię z  wielkim wy­
siłkiem „postawionych na nogi* ( zna­
komicie rozwijających się uzdrowisk 
dolnośląskich.

TOMASZ DOMANIEWSKI
P. S. Nia zadają pytani* odnośni* 

specjalności lekarza w pe-zcikosuaniu, ża 
wspomniany ginekolog ma za tobą 
przeszkolenie leczenia zdrój owego.

WIERA PAROWA (7 7 )  P rzek ład  Józefa Brorizkisga
W e

TOWARZYSZE PODROŻY
P O W I E Ś Ć

*
A później wytłumaczyła:
— Bo myśmy się tu  wszystkie wykwalifikowały w pociągu 

i po skończonej wojnie chciałybyśmy pracować w tej specjal­
ności. Ola i Katia dadzą sobie radę przy prowadzeniu każdej 
stołówki. A ja... — Fima zarumieniła się — ja, towarzyszu, 
chciałabym do jakiegoś eleganckiego hotelu, albo restauracji 
na szefa kuchni.

(Patrzcie państwo, jakie słowa: szefa kuchni. Zuch dziew­
czyna...)

—• Doskonale to wymyśliłaś, moje dziecko, postaram  się po­
móc ci. Dostaniecie wszystkie najlepsze świadectwa.

— Co po świadectwach?... Najlepiej by było gdybyście, to­
warzyszu, sami postarali się.

— Postaram  się — przyrzekł.
Gdy Fima wyszła, Daniłow zastanowił się nad tym co mó­

wiła. Ta dziewczyna miała rację. Powinien zająć się losem tych 
wszystkich ludzi, gdy nadejdą pokojowe czasy.

Jedni nie będą tego potrzebowali: ani lekarze, ani siostra 
Julia, ani Lena Ogorodnikowa, ani on sam. Ale oto na przykład 
siostra Smirnowa, albo Muchina? Powinny by dostać pracę 
w jakimś wzorowym szpitalu. Sobol powinien pójść na stano­
wisko zarządzającego lub intendenta do dużej instytucji. Waś- 
ka? Waśka może iść wszędzie i do szpitala i do kołchozu, czy tam  
gdzie raki zim ują — dziewucha wszędzie da sobie radę. Najle­
piej będzie, jeżeli poleci ją  opiece siostry Julii. To bezdzietna 1 
kobieta, niechaj zrobi z tej dziewczyny pożytecznego człowieka.

Dobrze by było gdyby można było nie tracić z tym i ludźmi 
kontaktu po wojnie. Podróżni, którzy spędzają po dwa dni we 
wspólnym przedziale kolejowym, zbliżają się do siebie — a oni 
przecież cztery lata jeździli razem. Jeździli — i pracowali.

Jem u się zdawało, ie  tym  dziewczętom z kuchni Bóg wie 
co chodzi po głowie. Teraz już wie o czym szeptały do późnego 
wieczora między sobą. O tym, jak rozpoczną życie po wojnie. 1

A on sam rozpocznie to życie po wojnie? Praca znajdzie się. 
Pracy będzie dosyć. Trzeba będzie tylko swoje życie odpowied­
nio urządzić w domu, bo nie wszystko było tak  jak należy...

Wkrótce zobaczy syna.
Zobaczy go już za chwilę

Daniłow szedł szeroką, niezabudowaną, podmiejską ulicą 
w kierunku swego domu. Z górą rok nie był tu.

Powoli kroczyła łaciata krowa. S tara babina jeszcze wolniej 
wlokła się za nią, podpierając się kijem. Jakiś człowiek w za- 
tłuszczonej m arynarce, stukając drew nianym i obcasami, szedł 
przez drewniane kładki. Dopędził Daniłowa, obejrzał się — wi­
docznie nieznajomy. Po obu stronach ulicy rosły kartofle. Zu­
pełnie jak na wsi. Kładki nie naprawione, domy zaniedbane, 
od dawna nieremontowane.

Oczywiście podobnie będzie wyglądał i jego dom. Bo to 
wątpliwe, by go odremontowano. Żona też na pewno nie miała 
czasu zająć się tym. Sama jedna musiała sobie dawać radę baz 
niego w ciągu tylu lat. Nie wątpił, że dawała sobie radę. Była 
przecież taka dzielna. A on rzadko ją  Wspominał, rzadziej niż 
syna.

Przy sąsiedniej furtce bawiły się dzieci. Jego syna nie było 
pomiędzy nimi. Czyje to są dzieci? Tę dziewczynkę, czarnulkę 
jak cyganka, przypomina sobie. Ależ jpowyrastały dzieci...

Oto furtka do jego domu. Jest zamknięta, ale wiedział jak 
się otwiera: trzeba przesunąć rękę pomiędzy sztachetami i pod- 

J nieść drewniany rygiel. Zrobił tak. .Wszedł na podwórze swoje- 
I go domu. Na podwórzu nikogo nie było. Daniłow obejrzał się 

dokoła: równiutkie grządki, zapewne niedawno przekopane, za­
grabione dokładnie i um iejętnie. Młoda traw a rośnie po bokach 
ścieżki. Oto ganek. Na drzwiach kłódka. Kłódka? Dlaczego? 
Nie wyobrażał sobie, że zastanie kłódkę na drzwiach — a prze­
cież to było zrozumiałe, skoro nie uprzedził o tym, że przyjeż­
dża. Ale zrobiło mu się naraz smutno.

Kłódka na drzwiach jego domu? Postał chwilę, rozmyśla­
jąc. Dawniej, przed wojną, żona., wychodząc z domu, kładła 
klucz od mieszkania pod gankiem: na wypadek gdyby przy­
szedł wcześniej, a jej nie było w domu. Zszedł więc schodkami 
na dół i szukał ręką pod gankiem. Stare, dobrze znane mu w ra­
żenie, jak gdyby dotknął wilgotnego mchu, odnowiło się w nim 
naraz. Klucz leżał na swym dawnym miejscu, w  wyżłobieniu 
pomiędzy cegłami. Było to jak gdyby pierwsze przywitanie.

Daniłow otworzył drzwi i wszedł do swego domu. Stał 
w m aleńkiej kuchence. Wszystko było jak  dawniej, na swoim 
miejscu. I stół i doniczka'z jakimś kwiatkiem i drew niana kadź, 
nakry ta surowym płótnem. W pokojach było mroczniej aniżeli 
na dworze i dopiero po kolei mógł rozeznać wszystkie przed­
mioty.

Na stole nakrytym  jasną ceratą stał szklany słoik z m iał­
kim cukrem. Na spodeczku pozostała skorupa po jajku. Cerata 
była już mocno zużyta, w ytarta  na rogach stołu — a przecież 
gdy wyszedł na wojnę była jeszcze zupełnie nowa?, Na ceracie

Jakieś plamy atramentowe. Skąd się wzięły? Ależ tak  — to jego 
syn pisze. Wyrósł i pisze atramentem .

Daniłow zamknął oczy. Gdy je otworzył — były pełne łez.
Przełknął coś ciężkiego i słodkiego, eo nagromadziło mu 

się tymczasem w krtani. Roześmiał się z oczyma pełnynu łez... 
W yrósł jego syn i pisze atramentem...

Daniłow przeszedł do sąsiedniego pokoju. Tu też wszystko 
było jak  dawniej, choć nie błyszczało tą  schludnością, ani 
czystością, do której przywykł. Łóżko było zasłane zamiast bia­
łą kapą jakimś szarym i szorstkim kocem. Na stole obok m a­
szyny do szycia leżała niedocerowana dziecinna pończocha, na­
dziana na drew nianą iyżkę.

W rogu stał dziecinny welocyped na trzech kołach: jeden 
pedał był odłamany... Nie ma sensu go poprawiać teraz. Syn 
wyrósł r— potrzebny m u teraz prawdziwy rower na dwóch ko­
łach.

Daniłow wyszedł na ganek, siadł na stopniu i zapalił papie­
rosa. Siedział, palił i myślał. Nic nie mąciło jego myśli. Powoli, 
bez przeszkód myślał o Dusi, o żonie, myślał z wdzięcznością, 
niemal z tkliwością. Ziemia pachniała świeżością. Gdzieś na 
ulicy rozległ się w pobliżu głos żony. Mówiła gniewnie:

— Gdybyś ty był m ądrym  chłopcem, to byś mu powiedział: 
po co mnie dziadzio uczy takich rzeczy, jak strzelanie z procy...

Daniłow nie ruszył im na spotkanie. Siedział na ganku, 
obejmując kolana rękami.

Syn pierwszy wbiegł przez furtkę. Za nim szła Dusia 
z ciężkim workiem na plecach. Syn zauważył siedzącego na gan­
ku i zwolnił krok. Szedł coraz wolniej, wreszcie zatrzym ał się, 
roześmiał i zmieszanym głosem powiedział:

— Tatuś...
Chłopak wyrósł, ale był chudziutki. Był opalony — brakło 

mu paru  przednich zębów.
Żona aż krzyknęła z zaskoczenia. Opuściła worek na ziemię 

i usiadła na nim, jak  gdyby naraz zabrakło jej sił, by iść dalej.
Daniłow wstał, podniósł syna do góry, ucałował go w strzy­

żoną główkę. Potem podszedł do żony.
— Wstań...
Wstała. Daniłow podniósł worek i nióśł go do kuchni. Żona 

szła za nim. Milcząc, drżącymi rękam i zdjęła z głowy chustkę 
•i poprawiała włosy.

Daniłow napalił światło. W jego blasku widać było szczęśli­
wą twarzyczkę syna i postarzałą tw arz żony.

I wtedy Daniłow powiedział głosem, w którym  była i skru­
cha idkliwość:

— No, opowiadaj jak się wam tu taj żyło...
K o n i e c .


